
Siły
wkraczają do Phnom Penh
W Sajgonie zaprzysiężenie marionetkowego 
„wojskowego gabinetu ocalenia narodowego“
Nieudana próba wywiezienia złota Thieu i Lon Nola

Zakład budowy statków Stoczni Gdańskiej im. Lenina. Fot. W. Nieżvwiński

Agencje zachodnie dono­
szą, że kambodżańskie *i- 
ły wyzwoleńcze przerwały 
pierścień obronny wojsk 
reżimowych wokół Phnom 
Penh na zachodnim jego 
odcinku. Korespondent a- 
gencji UPI stwierdza, że 
oddziały wyzwoleńcze zna 
lazły się na terenach wo­
kół lotniska Pochentong i 
na północno - zachodnich 
przedmieściach samej sto­
licy. Ruch na lotnisku Po­
chentong został całkowicie 
wstrzymany, a w samym 
mieście panuje chaos. -

Zachodnie agencje pod­
kreślają. że uDadek Phnom 
Penh jest obecnie jedynie 
kwestia czasu. Książe No­
rodom Sihanouk, stojący 
na czele rządu jedności na 
rodowej Kambodży, po­
twierdził wiadomość, że 
kambodżańskie siły wyzwo 
leńcze wkraczają na ob­
szar Phnom Penh.

Agencja Tan jug stwier­
dza w korespondencji z 
Vientiane, że książę Siha­
nouk odmówił rozpoczęcia

Agencja Reutera donosi, 
że w niedzielę wieczorem 
w Bejrucie doszło do no­
wych starć między koman­
dosami palestyńskimi a 
członkami skrajnie prawico 
we i ..falangi libańskiej”. 
Do północy słychać było w 
zachodniej części miasta 
eksplozje i serie broni ma­
szynowej. We wcześniej­
szych walkach, które zosta 
ly sprowokowane przez tę 
prawicowa organizacje. SO 
osób zostało zabitych.

Przebywający w Damasz­
ku przewodniczący Komi­
tetu Wykonawczego Organ! 
z a ej i Wyzwolenia Paięsty-

Paryskie 
nadal w
Trójstronne spotkanie 

przygotowawcze przed
„światowa konferencja su­
rowcowa wkroczyło wczo­
raj w drugi tydzień swych 
obrad bez widoków uzyska 
nla kompromisu w kluczo­
wej sprawie sporządzenia 
porządku dziennego. Pojed 
nawcze wysili techniczne 
go przewodniczącego spot­
kania, Francuza. Louisa de 
Guiringauda. nie doprowa 
dziły do widocznego rezul­
tatu. Nadal trwa zasadni­
czy spór między przedsta­
wicielami zachodnich
państwfc uprzemysłowić 
nych — z jednej strony, o- 
raz państwami producenta 
mi ropy naftow7ej i kraja­
mi rozwijającymi się — z 
drugiej strony, czy tema­
tem przygotowywanej kon 
ferencji maja być tylko 
kwestie związane z ropą 
naftowa, czy też zagadnie­
nia obrotu głównymi surow 
cami. łącznie z nafta.

Na kryzys w obradach 
nakładają się także rozbież 
ności w łonie państw 
wspólnego rynku. Ich 
przedstawiciele w Paryżu 
zarzucają Francji zburzę-, 
nie wspólnego frontu 
państw EWG, Oskarżenia 
te opierają się na ocenie 
wypowiedzi prezydenta Va 
lery’ego Giscard d’Estaing 
oodczas jego wizyty w Al­
gierii, gdzie — ich zdaniem 
— miał pójść zbyt daleko 
w poparciu . stanowiska 
państw rozwijających się

jakichkolwiek rokowań z 
przedstawicielami reżimu 
Phnom Penh oraz stwier­
dził, że musi nastąpić „bez­
warunkowa kapitulacja”. 
Agencja uważa, że powrót 
do Phnom Penh Sihanou- 
ka i przedstawicieli rządu 
jedności narodowej jest 
kwestia dni.

Wczoraj w pałacu pre­
zydenckim . w Sajgonie, 
chronionym przez uzbrojo­
ne po zęby oddziały żoł­
nierzy i policjantów, z 
wielka pompa i szumem 
propagandowym odbyło 
się zaprzysiężenie tzw. 
„wojskowego gabinetu oca 
lenia narodowego”. Wystę­
pując podczas tej ceremo­
nii szef sajgońskiego reżi­
mu Thieu utrzymywał, że 
sformowanie nowego rzą­
du „podtrzyma duch mo­
ralny” ludności Wietnamu 
Południowego w walce z 
„groźba 'komunistyczną”.

* * *

Najnowszy numer ame­
rykańskiego tygodnika „Ti 
me” informuje o próbach

ny, .Jaser Arafat, zwrócił 
się do szefów państw arab 
skich, aby interweniowali 
w sprawie zajść, które akre 
ślił jako spisek, majaev na 
celu zerwanie stosunków 
libańsko-palestyńskich.

AFP podała, że wczoraj 
rano w południowej dzielni 
cy Bejrutu doszło do no­
wej strzelaniny. Oznacza to. 
że nadal trwaja starcia mię 
dzy komandosami palestvń 
skimi a członkami prawico 
wej falangi libańskiej. W 
wyniku nowych incyden­
tów poniosło śmierć 10 o-

rozmowy
impasie

w kwestii porządku dnia 
przygotowywanej konfe­
rencji surowcowej.

Reuter w doniesieniach 
z Paryża przytacza pesy­
mistyczne wypowiedzi nie­
których przedstawicieli de 
legacji państw uprzemysło 
wionych. Tak np. rzecznik 
amerykański oświadczył „su 
cho”, iż w jego ocenie „sy- 
tuacja jest mroczna i nie 
widać żadnego sposobu za­
sypania przepaści między 
stanowiskami państw - pro 
ducentów a importerami 
ropy naftowej”.

w SxlezwUvU-Hols»ty«Me ws.Ua 
żują aa pewną /.«lianę nastro­
jów polityramycb wśród lud­
ności RFN. JaU zaznacza m- 
chodnioiiiemiecka agencja pra 
sowa DPA, w Szlezwiku — 
Holsztynie został zahamowany 
„zwycięski pochód” opozycyj­
nej CDU. Po raz pierwszy od 
czasu wyborów do, Bundesta­
gu w 1972 r. na partię tę gło­
sowało mniej wyborców. Zwra 
ca sic uwagę na poważny po­
stęp partnera koalicyjnego 
SPD — liberałów z FDP, któ­
rzy przekroczyli w wyniku 
tych wyborów 5-pro centowa 
klauzulę. Poprzednio nie byli

wywiezienia z Sajgonu zło­
ta wartości 73 milionów do 
larów — jako „prywatne­
go mienia” dyktatorów re­
żimu południowowietnam- 
skiego Thieu i kambodżań- 
skiego Lon Nola. Zamie­
rzano ulokować je na pry­
watnych kontach w ban­
kach szwajcarskich.

Próby nie powiodły się, 
gdyż ze względu na zna­
czna wagę kruszcu ni# 
można było go zabrać na 
ookład samolotu.

Wiadomość o próbach 
wykradzenia pieniędzy, ja­
kich dorobili się Thieu i 
Lon Nol. była także powta 
rżana przez amerykański# 
rozgłośnie radiowe, i tele­
wizyjne.

* * *

Dziennik; amerykański# 
w informacjach z Zachod­
niego Wybrzeża donoszą * 
skandalu, jaki wybuchł 
tam w związku z tzw. o- 
peracją sieroty, tzn. tran­
sportowaniem dzieci wiet­
namskich w celu adopto­
wania ich przez rodziny 
amerykańskie. Okazało 
sie. że cześć przywiezio­
nych dzieci nie jest siero­
tami, lecz pochodzi z do­
mów bogatych ludzi, ery 
też wojskowvch dygnitarzy 
z Sajgonu.

Zeznania w tej sprawie 
złożyli tłumacze, którzy to 
warzyszyli transportom. 
Dowodzi to, że korupcja, 
która przeżarła reżim saj- 
goński, objęła nawet te ak 
cje określana w USA jako 
humanitarną. Sprawa wy­
glądała w ten sposób, ż# 
za łapówki wyłączano z 
transportu sieroty, a na ich 
miejsce umieszczano inn# 
dzieci.

Powstał chaos i nikt już 
nie zna właściwych naz­
wisk dzieci. Adoptują» o- 
bawiaja sie. że wkrótce* mo 
ga zjawić sie rodzice dzie­
ci i zażądać ich zwrotu. 
łCała „operacja sieroty” 

już poprzednio wywołała 
wiele kontrowersji i pod­
niosły się głosv ootępieni a 
uznające ja za niemoralna.

Zapowiedź
południowoamerykańskiej

podróży H. Kissingera
Departament stanu oo- 

twierdził, że sekretarz sia­
nu, Henry Kissinger uda 
się w dniach 23—27 bm. w 
podróż do Ameryki Łacińs 
klej. Przeprowadzi on roz­
mowy z przedstawicielami 
władz Argentyny, Brazylii 
i Wenezueli.

Kwot w nastrojach polipy cis 
nych /ostał 7. zad o w olem eer» 
powitany przez koalicję r?.a- 
d/.ąoą socjaldemokratów i lib« 
rałów, przede wszystkim jako 
optymistyczna prognoza dla 
wyborów do parlamentu kra 
i owego w Nadrenii Północ­
nej — Westfalii, które odbędą 
się za 3 tygodnie. Wyniki wy­
borów w S zl ez.wik u-H olKcty - 
nie mają tym większe znacze­
nie dla koalicji, że kraj ten 
należy do najsilniejszych ba­
stionów partii opozycyjnej.

(PAP)

.T" W11 I W". Mi' - ^ -

Strzelanina w Bejrucie

sób.
(PAP)

Sukces liberałów (FDP) 
w \v\
w Szlezwiku-Holsztynie

Wyniki niedzielnych wy bo- oni reprezentowani w pari*- 
rów do parlamentu krajowego menele krajowym, obecnie «-

zyskali 5 mandatów’.

Plenum KW PZPR w Katowicach 
z udziałem Piotra Jaroszewicza

Plenarne posiedzenie KW 
PZPR w Katowicach, któ­
re odbyło się wczoraj z u- 
działem członka Biura Po­
litycznego KC PZPR. pre­
zesa Rady Ministrów —Pio 
tra Jaroszewicza, podjęło 
bardzo ważny temat kształ 
towania warunków, gwa­
rantujących coraz bardziej 
bezpieczną prace w prze­
myśle węglowym oraz 
sprzyjających podnoszeniu 
poziomu życia załóg i ro­
dzin górniczych. Waga tych 
.problemów polega nie tylr 
ko na tym. że mają one 
istotne znaczenie dla roz­
woju przemysłu węglowe­
go. lecz przede wszystkim 
na sprzęganiu interesów go 
«podarki' s istota polityki

naszej partii: ze stałą tro­
ska o ludzi pracy.

Znaczenie górnictwa w 
naszej gospodarce narodo­
wej ilustrują najwymow­
niej następujące liczby: w 
minionym 30-leciu .wy­
dobycie węgla przekroczy­
ło 3 100 min ton zaspoka­
jają,c w pełni potrzeby kra 
jowe na to paliwo, wyeks­
portowano 678 min ton wę 
gla: '’perspektywiczne pla­
ny rozwoju górnictwa za­

kładała wzrost wydobycia 
węgla do ok. 270—290 min 
ton w 1990 r., zwiększenie 
eksportu do 60 min ton ro­
cznie, intensyfikację do­
staw tego paliwa dla po 
trzeb przetwórstwa róż­
nych gałęzi przemysłu 
zwłaszcza chemii i karbo- 
ebemii. Te poważne zada­
nia wymagać będą dalsze­
go jakościowego przeobra­
żania tego przemysłu, wpro 
vya d z an i a wy s.ok o wydaj-
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nej, a równocześnie mak­
symalnie bezpiecznej tech­
niki i technologii.

Podczas plenarnego posiedzę 
nia, prezes Rady Ministrów 
udekorował odznaczeniami pad 
stwowynii «1 górników, któ­
rzy wyróżnili sie ofiarności« 
i. poświęceniem w akcji gaszę 
nla pożaru w Kop. „Manifes* 
T.i»eo«ry”.

* • *

Tego stunego ««ia „re«»iicr 
Piotr• Jaroszewicz zapoznał »U- 
ł. realizacją nowych ważnych 
inwestycji: w fautnu:!wić. w tn 
warzystwie gospodarzy woje­
wództwa ..zwiedził wydział nł>- 
"*k wieloostrzowych w kato­
wickiej Hucie „Baildon”, wy­
dział kowarek w Hucie „Ba­
tory” w Chorzowie oraz wy- 
tizr.H blach trapezowych w Hu 
cie „Florian” w Świętochłowi­
cach.

(PAP)

Edward Cwierek na Wybrzeżu
Order Sztandaru Pracy I klasy
dla Stoczni Gdańskiej im. Lenina

17 kwietnia 
plenom CRZZ

ł 17 bm. zbiera się w 
v Warszawie CRZZ na XHI ^ 
\ posiedzeniu plenarnym. Po ( 
\ rządek obrad obejmuje N

dwa tematy:
— zadania związków za 

wodowych w podnoszeniu 
poziomu wiedzy i kwali­
fikacji kadr robotniczych;

- działalność związko­
wa na rzecz kobiet pra­
cujących.

Związek Radziecki obchodzit

30 rocznicą podpisanie
polsko-radzieckiego

Edward Gierek podczas rozmowy z budowniczymi Rafinerii Nafty „Gdańsk”.

Nowo powołana
komisja nauki i oświaty KWPZPR

podjęła pracę
Wczoraj zebrała się po 

raz pierwszy nowa komi­
sja nauki, i oświat?/ KW 
PZPR. Zebranie otworzył 
kierownik Wydziału Nauk; 
i Oświaty KW PZPR Izy­
dor Sobczak. Zgodnie z za­
proponowanym • progra­
mem posiedzenia, dokona­
no wyboru 3-osobowego 
prezydium komisji, przyję­
to plan jej pracy i wysłu­
chano wielu informacji. 
Przewodniczącym komisji 
został doc. dr Tadeusz U- 
miriski. zastępca — Kazi­
miera Wierzchowska, wi­

zytator kuratorium, a se­
kretarzem Kazimierz Bu- 
cholc, zastępca kierownika 
Wydziału Nauki i Oświa­
ty KW PZPR. Plan pracy 
komisji, opracowany na r'a 
zie do czerwca br„ przewi­
duje dwa posiedzenia. Na 
pierwszym z nich, projek­
towanym w maju, komisja 
dokona oceny przebiegu 
szkolenia w resorcie -oświa 
ty i na wyższych uczel­
niach. na drugim w czerw 
cu wysłucha informacji o 
stanie przygotowań do ak­
cji letniej.

nia przed terminem. Ro­
botnicy zaprosili Edwarda 
Gierka na terminowe 0- 
twarcie portu paliwowego, 
w lipcu br. I sekretarz ży­
wo interesował się robota­
mi refulacyjtnymi, monta­
żowymi, i perspektywami 
budowy bazy radowej.

Następnie I sekretarz KC 
PZPR wraz z towarzyszący 
mi osobami udał się do 
Stoczni Gdańskiej im. Le­
nina. gdzie był gorąco wi­
tany przez licznie zgroma­
dzonych stoczniowców.

Na spotkaniu z aktywem 
polityczno - gospodarczym 
omówiono aktualne proble­
my przedsiębiorstwa. Dy­
rektor Mieczysław Człapiń- 
ski poinformował o spra­
wach produkcyjnych i e- 
kpn orni cz nych, dyrektor 
Robert Gniech mówił o 
stanie prac modernizacyj­
nych, a sekretarz KZ PZPR 
Stanisław Raszkowski
przedstawił bieżące zagad­
nienia pracy partyjnej.

Z kolei Edward Gierek 
zwiedził hale produkcyjne, 
nabrzeża i pochylnie. Od­
był wiele rozmów z przed­
stawicielami załóg budu­
jących statki oraz rozbudo 
wującyeh stocznię. Szcze­
gólną uwagę zwracał na 
przebieg procesów moder­
nizacyjnych w trudnych 
warunkach ciągłej, wzmo­
żonej pracy stoczni. Przy 
kadłubie zwodowanego nie­
dawno, pierwszego polskie­
go statku przystosowanego
do załadunku poziomego z 
rufy, zapoznano gościa z 
profilem produkcji stoczni, 
która wiąże swoją przy­
szłość z budową nowocze­
snych jednostek typu Ro- 
Ro, kontenerowców i bar­
kowców'.

Potem Edward Gierek 
przybył do odświętnie u- 
dekorowanej wielkiej hali 
widowiskowej. Ponad trzy 
tysiące stoczniowców' zgo­
towało przywódcy partii ’ 
narodu owacyjne przyjęcie

Zgromadzonych powitał 
dyrektor naczelny stoczni 
Stanisław Żaczek, który 
powiedział, że stoczniowcy 
gdańscy przed terminem 
wykonują wszystkie swoje 
zadania. W I kwartale br. 
przekazali do eksploatacji 
10 statków'. Do końca roku 
zbudują 35 jednostek, wy­
konując dodatkową pro­
dukcję wartości 166 min 
złotych.

Dyrektor oznajmił, że w 
uznaniu zasług dla polskiej 
gospodarki, w 30-iecie 
PRL, na wniosek Biura Po­
litycznego KC PZPR. Rada 
Państwa przyznała Stoczni 
Gdańskiej im. Lenina Or­
der Sztandaru Pracy I 
klasy.
D Rokeń«*erii« na sfr. 2

układu o przyjaźni
W Kraju Rad rozpoczę­

ły się obchody przypada­
jącej wkrótce 30 rocznic?, 
podpisania między Polska 
a ZSRR układu o przyjaź­
ni, pomocy wzajemnej i 
współpracy powojennej. W 
wielu zakładach pracy, któ 
ryćh załogi są zbiorowymi 
członkami TPRP odbywa­
ją się z tej okazji spotka­
nia i wieczory artystyczne 
organizuje się wystawy pć 
święcone współdziałaniu 0- 
bu bratnich państw w róż­
nych dziedzinach życia. N: 
łamach prasy radzieckie 
ukazują się liczne artyku­
ły omawiające historyczne 
znaczenie układu, jego bo­
gaty dorobek oraz osiąg­
nięcia Polski w budownic­
twie socjalistycznym.

Społeczeństwo Moskwy 
uczci, zbliżająca się, roczni­
cę urotzysta akademia i 
okolicznościowym koncer­
tem. Podobne uroczystości 
przewidziane sa w Kijo­
wie, Mińsku, Wilnie. Wi­
tebsku Kisżyniowie i in­
nych miastach.

Ważna role w populary­
zacji wiedzy o Polsce 
wśród mieszkańców' Mos­
kwy spełnia m. in. popular 
ne kino „Warszawa”. Pla­

cówka ta organizuje co 
miesiąc, cieszące się dużym 
powodzeniem, specjalne im 
prezy pod nazwa: „Nasz 
przyjaciel Polska”, w któ­
rych uczestniczyło dotych­
czas około 20 tys. osób. 
Wczoraj udostępniona tu 
została nowa ekspozycja fo 
Logramów pt. „Nasz sojusz 
- nasze zwycięstwo”.

Niedawno rozpoczął dzia 
alność „Klub przyjaciół 
’olski” zorganizowany w' 

centralnym domu kultury 
cole jarzy ZSRR.

Wcieraj nu Wybneiu gdańskim priebyweł I sekreten Komitetu Central­
nego Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej EDWARD GIEREK,

Na lotnisku w Rębiechowie dostojnego gościa powitali I sekretarz KW 
PZPR Tadeusz Bejm i wojewoda gdański Henryk Siiwowski.

Z portu lotniczego I sekretarz KC PZPR, w towarzystwie ministra przemy­
słu ciężkiego Włodzimierza Lejczaka i gospodarzy województwa udał się na 
budowę Rafinerii Nafty „Gdańsk”.

Dyrektor rafinerii An­
drzej Woroniecki, dyrektor 
budowy Mieczysław Le­
wandowski i I sekretarz 
KZ PZPR Mieczysław Szy­
mura zapoznali gości z ak­
tualnymi problemami wiel­
kiej inwestycji, w jej koń­
cowym stadium realizacji. 
Edward Gierek zwiedził 
olbrzymi teren budowy, 
dłużej zatrzymując się przy 
kolumnie destylacyjnej blo 
ku paliwowego. Gorąco wi 
tany przez załogi, odbył 
szereg serdecznych rozmów 
z robotnikami z „Petrobu- 
dowy” i „Mostostalu”. Do­
świadczony mostostalowiec,

brygadzista spawaczy Jan 
Janowłcz podzielił się z 
gościem doświadczeniami z 
budowy i zapewnił, że jego 
załoga dołoży wszelkich 
starań, aby robotę wyko­
nać przed terminem. Inży­
nierowie, technicy i robot­
nicy zapewnili Edwarda 
Gierka, że nie będą szczę­
dzili sił, aby budowę rafi­
nerii, tak ważną dla go­
spodarki kraju, zakończyć 
zgodnie z harmonograma­
mi.

W Porcie Północnym I se­
kretarz KC PZPR odwie­
dził budowniczych bazy 
paliwowej. Z obecnym sta­

nem robót zapoznali Ed­
warda Gierka dyrektor por 
tu gdańskiego Bogusław 
Bujwid, dyrektor budowy 
Michał Sobolewski i I se­
kretarz KZ PZPR Kazi­
mierz Wróblewski.

W głębi Zatoki Gdań­
skiej, na sztucznej wyspie 
połączonej z brzegiem dwu 
kilumetrowym pirsem, Ed­
ward Gierek rozmawiał z 
budowniczymi pompowni 
przeciwpożarowej. Kierow­
nik obiektu Jan Szyfer, z 
Gdańskiego Przedsiębior­
stwa. Budownictwa Prze­
mysłowego, poinformował, 
że załoga wykonuje zada­

I sekretarz KC Edward Gierek dekoruje sztandar Stoczni Gdańskiej .im. Lenina Or­
derem Sztandaru Pracy I klasy. Fot. W. Nieżywiński
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Edward Gierek na Wybrzeżu
# m «w. l

Na*tąpiła po<toiosła uro- 
dsyatojć. Zasłużony monter 
kadłubowy Etoaod Cza-

W imieniu stoczniowców pasta«* wartości doriaitico" 
głos zabrał imstr* * K-3 wej produkcji 166 min zL
Anton! flórskł, który po- W dowód uznania za wst- 
wiechiał m. in- *2« pełne »»angażowani» w

i tekreton KC bdvvcnö Giere» wśród ilocznrowcovt Sto

pfawskl, w asytoie monte- 
-3 silnikowego Czesława 
Grabińskiego i mistrza ka­
dłubowego Władysława Li­
sowskiego, wniósł sztan­
dar na podium przed pre­
zydium zgromadzenia. I se­
kretarz KC PZPR Edward 
Gierek dokonał aktu deko­
racji biało-niebieskiego 
sztandaru Stoczni Gdań­
skiej im. Lenina Orderem 
Sztandaru Pracy I klasy 
Edward Gierek złożył ser­
deczne gratulacje załodze 
tiasłuźonego przedsiębior­
stwa i wygłosił przemó­
wienie do zebranych. Wy­
stąpienie było wielokrotnie 
przerywane burzliwymi 0- 
kłaskami-

Nadanie Stoczni Gdań­
skiej im. Lenina tak zasz­
czytnego odznaczenia pań­
stwowego. jest dowodem 
wysokiej oceny naszej do­
tychczasowej pracy i sta­
wia nas w rzędzie najlep­
szych zakładów w kraju. 
Jesteśmy dumni z tego wy­
różnienia i jednocześnie 
zdajemy sobie sprawę, że 
zobowiązuje ono nas do 
dalszej wytężonej pracy. W 
imieniu całej załogi za­
pewniam Was — Towarzy­
szu Gierek — że stoczniow 
cy swoją pracą wspierają 
i będą wspierać odważne i 
mądre decyzje kierownic­
twa naszej partii, czego 
dowodem jest nasza odpo­
wiedź na list tow. sekre­
tarza i tow. premiera, w

czni Gdańskiej im, Lenina.
Fot. W, Nieźywiński

sprawy kraju i społeczeń­
stwa przyjmijcie towarzy­
szu Gierek, od załogi stoez-

»! Gdańskiej fen. Loofe&a 
symboliczną pamiątkę w 
poataci modelu semikoate- 
nerowca „Franciszek Zub­
rzycki”. Niech ten model 
przypomina Wam ludzi do­
brej roboty polskiego pne 
mysłu okrętowego, na któ­
rych zawsze możecie liczyć.

Ślusarz Józef Polański 
podziękował w imieniu 
młodych stoczniowców

— Zapewniam, że doło­
żymy wszelkich starań, by 
tegoroczne zadania, powięk 
$zon© o dodatkowe zobo­
wiązania produkcyjne, zo­
stały wykonane z nadwyż­
ka dla dobra naszej ojczyz 
ny, Polski Ludowej. Za­
pewniam towarzyszy stocz­
niowców. obchodzących 
dziś święto 30-letniego tru­
du, że również w latach 
następnych będziemy pra­
cować tak, aby stocznia 
nasza mogła być zawsze 
zaliczana do przodujących 
zakładów w kraju — Do­
wiedział młody stocznie 
wlec.

Burzliwymi oklaskami 
żegnali stoczniowcy Edwar 
da. Gierka i towarzyszące 
mu osoby, opuszczające sa­
lę uroczystego zgromadze­
nia. (żh)

Dziś Dzień Kombatanta
Od wtefu łat w krajach fturopejsksch hwectaó jest 

sntosiqcem międzynarodowej solidarności kombatantów, 
b. żołnierzy* bojowników ruchu oporu i więźniów' Mtle- 
■rm/tktch obozów masowej zagłady, W br. kwietniowe 
obchody mają szczególne znaczenie. Przypadają bo­
wiem w roku 30-leci« zwycięstwa nad faszyzmem.

15 kwietnia obchodzony jest jako Dzień Kombatanta, 
Z tej okazji w całym kraju organizowane sq okoliczno­
ściowe. uroczy stoic i.

W Dniu Kombatanta no licznych cmentarzach woj­
skowych i w miejscach martyrologii narodu polskiego 
złożone zostaną w całym kraju kwiaty. Żołnierz* 5 har­
cerze zaciągną warty honorowe.

CPAP}

Kłopoty finansowe NATO
NATO przeżywa trudno­

ści finansowe. Niektóre 
kraje1 członkowskie. . w 
szczególności Włochy nie 
zapłaciły dotychczas swej 
kolejnej składki. Nie uczyn­
niła tego również Grecja, 
która opuściła strukturę 
wojskowa paktu DÓłnocno- 
atlantyckiego. Z kolei Wiel 
ka Brytania i Holandia wy­
rażają niezadowolenie z 
powodu zbyt dużego — ich

zdaniem — udziału w fi­
nansowaniu organizacji.

W związku z trudnościa­
mi finansowymi kierownic 
two NATO zamierza zwol­
nić pewna liczbę pracow­
ników zatrudnionych* w 
kwaterze głównej NATO i 
w sztabie naczelnego do­
wództwa połączonych sił 
zbrojnych NATO w Euro­
pie zachodniej.

(PAP)

Ze statystyki światowej organizacji zdrowia

Na co umieramy?

Sukces wyborczy
sił postępowych w Japonii
Niedzielna walka wybor­

cza o stanowisko guberna­
tora 12-milionowej stolicy 
Japonii zakończyła ile 
zwycięstwem popieranego 
przez komunistów, socjali­
stów i partię „Komeito’ 
doty chczasowego włodarza 
Tokio, profesora Ryokichi 
Minobe. Otrzymał on prze­
szło 2 miliony 60 tys. gło­
sów, a więc przeszło 300 
tysięcy więcej niż jego 
główny rywal, kandydat 
rządzącej partii konserwa­
tywnej,, Shintaro I shika rs.

Na stanowisko guberna­
tora Osaki został ponownie 
wybrany Ryochi Kur oda. 
co jest wielkim sukcesem 
komunistów, gdyż wyłącz­
nie oni popierali jego kan­
dydaturę. Jest to pierwszy 
wypadek w Japonii by 
kandydat mający poparcie 
tylko Komunistycznej Par­
tii Japonii został wybrany 
gubernatorem.

Również w prefekturze

Kanagawa, gdzie do tej po­
ry władzę sprawowali .po­
litycy wysuwali przez kon 
serwa ty stów, gubernato­
rem został przedstawicie: 
partii postępowych. Ka- 
zuji Nagasu. W prefektu­
rach, przeważni* obejmu­
jących rejony rolnicze 
zwyciężyli kandydaci kon­
serwatystów. ale — jak sie 
tu podkreśla — w sumie 
otrzymali oni znacznie 
mniej głosów niż w 00- 
DTzednith wyborach.

W wyniku niedzielnych 
wyborów przedstawiciele 
partii postępowych, którzy 
dotychczas rządzili w oś­
miu prefekturach, obecnie 
sprawują ■ władze w dzie­
więciu na ogólną liczbę 47 
x tym, że sa to w więk­
szości okręgi gęsto zalud­
nione ! łącznie mieszka w 
nich 43 milionów^ Japoń­
czyków, a więc około 42 
procent ludności kraju, 

(PAP)

Inauguracja „Przeglądu 
Filmów Radzieckich“ w Warszawie

. Wczoraj rozpoczął się 
„Przegląd filmów radziec­
kich” będący jedną z im­
prez zbliżających się Dni 
Kultury Radzieckiej w 
naszym kraju.

,, Przegląd Filmów Ra­
dzieckich” otworzyła uro­
czysta premiera utworu 
An driej a Mich alkowa- K on- 
czałowskiego „Romanca o 
zakochanych”. Inne filmy 
ostatnio zrealizowane to 
„Los generała” reż, Jew­
gienija Kariełowa, „Kobie­
ta z lancetem” reż. Wikto­
ra Titowa. „Płonąca taj­
ga” reż, Georgija Kołatozi- 
szwiliego i „Pies za burtą” 
reż. Nikołaja Koszełowa.

Z okazji „przeglądu” 
przybyła do Polski delega­
cją na czele której stoi 
przewodniczący Komitetu 
do Spraw Kinematografii 
Rosyjskiej Federacyjnej 
Socj allsty cznej Republiki 
Radzieckiej Aleksander 
Filipow. W skład delegacji 
wChodzą: reżyser A, Mi- 
ch ałkow- Komczałowski, o- 
perator — Lewan Paat&az- 
wili1, aktorzy — Irina Kup- 
czenko, Elza Lei’dej, Wła­
dimir Iwaszow 1 Jewgie­
nij ' KindiSnow. Radzieccy 
goście odwiedzą również 
Kraków, Bydgoszcz i 
Gdańsk, gdzie «potkają 
się z polskim! widzami.

Ofiara gór
W niedzielę w Beskidzie 

Sądeckim na trasie turystycz­
nej Przehyba — Radziejowice 
poniósł śmiera 20-letni stu* 
dent drugiego roku Wydziału 
Mechanicznego AGH w Kra­
kowie Jacek Adam Cisze­
wski z Nowego Dworu Ma­
zowieckiego. Odłączy! się on 
od dużej grupy i zabłądził w 
czasie śnieżycy i 8 stopnio­
wego mrozu. Znaleziony zo­
stał przez przypadkowych tury 
stów, którzy zawiadomili rato­
wnika krynickiej ąrupy GOFR 
Mariana Patyka O godzinie 
15.10 zawiadomiono radiotele 
łonem lotnicze Pogotowie Ra 
tunkowe w Krakowie. Natych­
miast wystartował pilot Ja­
nusz Siemiątkowski wraz z le­
karzem f mechanikiem. Mimo 
b trudnych warunków atmos­
ferycznych po 40 minutach 
lotu helikopter wylądował 
nie opodal schroniska rsa 
Przehyble.

Niestety, mfeno «atfehroto- 
stowej pomocy lekarskiej Jars­
ka Ciszewskiego nie udało się 
uratować.

Ps-asa hiszpańska opubliko­
wała najnowsze dane statysty­
czne na temat przyczyn zgo­
nów w krajach europejskich 
i w Stanach Zjednoczonych. 
Statystykę przygotowała świa 
to w a organizacja zdrowia. O- 
kazuje się, że w latach 1369— 
Ti w 27 badanych krajach naj 
częstszą przyczyna śmierci by 
ły choroby serca i rak. Np 
w Szkocji i Szwecji śmiertel­
ność z powodu schorzeń serca 
występuje szczególnie często 
— dwukrotnie częściej niż w 
Polsce i w Hiszpanii. Jeśli 
chodzi o zgony spowodowane 
rakiem różnych części organi*

mu, w statystyce „przoduje" 
Austria, przed Szkocją, An­
glią i RFN. Także choroby 
systemu krążenia należą do 
najczęstszych przyczyn zgo­
nów w krajach wysokę roz­
winiętych, najwięcej zaś ta­
kich przypadków notuje się 
w Austrii i Bułgarii. W wy­
niku wypadków drogowych, 
najwięcej ludzi ginie w Au­
strii i Francji. Natomiast 
marskość wątroby (spowodowa 
na nadmiernym spożywaniem 
alkoholu) zbiera najbardziej 
obfite żniwo we Francji, we 
Włoszech i w RFN.

(PAP)

Detektory wykryty skarbiec 
eks-maharadży Dżajpurn

Syfy maharadża Diajpuru 
Bhowani Singh i członkowis 
jego rodziny popadli w koli­
zję z prawem, gdy funkcjo* 
nariusze urzędu podatkowe­
go, wyposażeni w detektory 
metalu, wykryli niedawno w 
ich pałacach wielką Ilość m 
tajonych przed władzami zh 
ta I klejnotów o łącznej war­

tości akoh 20 milionów do­
larów.

Posiadanie złota jest w In­
diach zabronione, Wolno je­
dynie posiadać złote ozdoby 
i to tylko jeżeli ich łączna 
waga nie przekracza 2 kg 
na osobę, natomiast ozdoby 
powyżej tej wagi należy de­
klarować przed odpowiedni­
mi władzami.

W parlamencie indyjskim 
kilku posłów zaproponowało 
przeprowadzenie analogicz­
nych rewizji w pałacach innych 
byłych władców feudalnych., 

Maharadżowie utracił) swe 
przywileje przed czterema la­
ty I odtąd są zwykłymi oby­
watelami kraju,

(PAP)

„Jantar"
w 980 grm % dnia 13. IV 

1975 r. płaci f
za 11 rooEWiązań z * traf. 

po z* 6745, za 17 press, «ró­
jek po zł 275, za 389 rozw. * 
z 3 traf. po zł 125, -m 6315 
rozw. z t traf . po eł 7.

Nr PO i BANO. * 4 TRAF.

10 — 013353 45 — 186775. «1 — 
984652, 103 — 115961. 121 — 945117, 
125 — 603732, 178 — 6965# i 09662, 
198 _ 30323*. 815 — 17377* i
173805.

nagrody dodatkowe
ROZLOSOWANO:

po rl 3000 — 23 — »4657 W 
Gdańsku, »0 ~ 855X5« w Kwi­
dzynie, 168 — 928077 w Oruni, 
163 — S43454 w Elblągu f 172 
— 71MH w Wejherowie; ,

po z! 380» — 39 — 250957 W 
Sopocie, 98 — 381533 i 16436« 
W Pszczółkach 100 — 769820 W 
Starogard®!®, is4 — 658038 w 
Elblągu, wo — 207311 w Gdań­
sku, 196 — 971767 w SRakowie;

PO fit 1000 — 19 — 43959S w 
Gdańsku, 72 — 410548 w Orło­
wie. 75 — 179049 w Saturnie, 
99 — 129915 w Czarnej Wodzie 
i 149 — 146165 w Ryjewie.

Wylosowane liczby: 31, 32, 
40. 43, 44 i d»d. 23.

Wygrane "z 4 traf. i nagro­
dy dodatkowe wypłaca GGL 
„Jantar” i PKO w Gdańsku, 
ul. Okopowa 3, z 3 f 2 traf. 
PO „RUCH” od czwartku bież. 
tygodnia, Po przesłaniu ode. 
„C” kuponu GGL „JANTAR” 
przesyła wygrane przekazem 
poczt.

Uwaga: Oo Kolejnej gry
fundus® premii 1 nagród, do« 
«łątkowych wynosi 420 Pm zl.

Zapraszamy i życzymy szezę 
śeia!

R Gadocha 
" ■ m w Rembertowie

Fulvio Bernard!ni
odkrył karty

Selekcjoner Fulvio Bernard!- 
M ©głosił skład drużyny wło­
skiej na mecz % ■ Polską. Eli­
minacyjne spotkanie do mi­
strzostw Europy Polska — 
Włochy odbędzie się 1* om. na 
Stadionie Olimpijskim w Rzy­
mie.

A oto skład drużyny.
BRAMKARZE: Albertosi (AC 

.Milan), Zoff (Juventus); O- 
BROŃCY — Rocca (AS Roma),
F. Morim (Juventus), Bellu*-
(Bologna), Facchetti (Inter), 
Gentile (Juventu»), ROZGRY­
WAJĄCY: Scirea (Juventu*),
Cordova (AS Roma), Antognoni 
(Fioreńtina); NAPASTNICY: ■
G. Morimi (AS Roma), Chinaglia 
(Lazio), Bettega (Juventus), 
Graziani (AC Torino), Sa void i 
(Bologna), Capelle (Juventus)

Trener' Fulvio Bernard-tail u- 
jawnil szesnastkę swoich wy­
brańców i't» męcz z Polską, * 
jego decyzja jest zg-o-d-n» z o 
czekiwaniami. Tak jak przy­
puszczano znaleźli się w tym 
gronie wszyscy piłkarze, któ­
rzy wystąpił} w meczu i 
USA, Jedyny wyjątek «tanowi

obrońca. Eraldo poeci, który 
grał w »potkaniu s Ameryka­
nami, a ńśe snaiaał aię w fes- 
d-rz* rw. Polskę.

#

Na hokejowych MŚ 
be; niespodzianek

W poniedziałek odbyły się 
w Duesseldorfie mecze „wiel­
kiej czwórki”. W pierwszym 
spotkaniu CSRS rozgromiła 
Szwecję 7:0 4:0. 1:0. 2:0

Spodziewano się zwycięstwa 
Czechosłowacji, ale nikt nie 
liczył, że będzie ono mt tak 
wysokie, najwyższe jakie w 
historii mistrzostw świata dru 
żyna -CSRS odniosła nad Szwe 

1ą. Hokeiści CSRS prawdzi»- 
wy koncert gry dali w pierw 
szych 15 minutach.

W drugim »potkamy hoke­
iści ZSRR poScwnuslsi Finlandię 
5:3 ft .-I, 2:0, l.:l).

Medale 30 - łecia sportu i turystyki
dla redakcji i dziennikarzy

Wczoraj w Klubą« SUS* w
Gdańsku odbyło ssię »potkani® 
przedstawicieli wojewódzkich. 
władz partyjnych i ptórtwo - 
wych * przedstawicielami pr* 
*y. radl® | TT, zorganizowane 
przez WKFiT Urzędu Woje­
wódzkiego i Oddział, Mo»kS 
SDP, Na spotkanie preytoyJi 
m. In.: aekietan KW PZPR 
w Gdańsku Wtodzimleys Sak, 
wicewojewoda gdański, Adam 
Langer, naczelni redaktorzy 
wybtzeżowych gazet, radia 3 
TV oraz centralnej prasy »por 
towej, jak też Mcm® grono 
drienniltairzy zajmujących säe 
problematyka »oo-rtu i turys­
tyki,

W czasie spotkania red «ft ej e 
.Menniira Bałtyckiegw”, udn

»>« wył»»*eiaw, „Wieczoru Wy 
Oreeża”. gdańskiej Rozgłośni 
Polskieg» Radlą 1 gdańskiego 
Ośrodka TV orne „Przeglądu 
Sportowego*' i tygodnika 
„Sportowiec” oa-symały przy- 
anane im medhle 36-leei» »por 
tu I turystyki województwa 
gdańskiego. Medale wręczał 
wicewojewoda Adam Langer. 
Otrzymali j« również naczelni 
redaktorzy 1. dzientofearze po­
szczególnych redakcji, a wśród 
nich również „Dziennika Bał­
tyckiego”: naczelny redaktor 
Jerzy Matuszkiewicz, zastępca 
redaktor* naczelnego Józef 
Królikowska. Włodzimierz Nie- 
śywińsM i Rom»« Stanowakt, 

(st)

Polscy piłkarz* trenują ;» 
Rembertowie Już w k»mpa«oi4» 
W poniedrialek po pfl®UdstóS 
przybył 'ma «gmiponwassl« 
bert Gado-sha nie brał Jedffwś* 
jeswsae udaatatu n psuwpwtofc*- 
dzonych tego dnia

Rano kadrowloże edbfSJ 5#- 
ki rozruch, tecczystaili * tswstr 
d>zeń do procesu odnowy, a yßr 
południu przeprowadzilS po­
nownie trening. Omówiono 
że niedzielna ęńą t TC Vpfamr 
eta.

Coraz Jaśniej kryatatouj« *&t 
skład »a apotkanię z Wtooftaf 
mi. Z wypowiedzs ICarlptatar» 
Górskiego formy diemonatPO» 
wanej ' przez jego . podopiaca» 
nych, Już dziś ustafflć rwośto# 
bez większego ryzyka jada* 
nastkę na Rzym. Jan Tem»* 
szewski w bramce, .Anto*» 
Szymanowski, Jerzy Goegeń. 
Władysław SSmuda 1 HtenryW 
•Wawrowski to niemal ptmm 
kandydaci do defensywy.

SkSad drugiej linii też «tm 
budzi wątpliwości. Obok |fcą- 
złmłeRza Deyny, tteasryka .&**=- 
percoiaba. zagra zapewne Zyk" 
«junt Mueczyk. dfc kftónsgo7 
»olsto seleäccXmer «m im1~ 
większe zaufanie

Atak to. Grar-g m-s 
Anita»j Szarmach i.. kito o*
zderzą, że tym trzeobn będais 
Robert Gadocha, choć me . m* 
oewnoócd, w jakiej znajduj« 
się aktualnie formie. IPwenr 
tualnym dublerom G-adochy — 
Kwiatkowskiemu | KmleeS- 
feowi brakuje jedmiak Jeszcz* 
’tdele do najlepszego śnonU»- 
wego mistrzostw Swtot*..

Mistrzostwa Polski
politechnik w koszykowe«

Od dziś do aiedzdeW 3o hm. 
rozgrywane będą w sali AOS 
PO mistrzostwa Polski poli­
technik w koszykówce męż­
czyzn. Udział bierze 12 ze­
społów reprezentujących 1 po­
szczególne uczelnie z całego 
kraju. Uroczyste otwarcie mi­
strzostw dziś o godz. 17. aJ* 
gry trwać będą od g-odz. ll. 
Eliminacje w grupach potrwa 
ją do czwartku włącznie, na­
tomiast w piątek, sobotę i ud« 
dzielę finały.

«!

Echa pojedynków siatkarzy Sfoaniowca we Wrocławia

Każde zwycięstwo na wagę... I ligi
Jak jut informowaliśmy,

siatkarz® STOCZNIOWCA roz­
poczęli w ub. sobotę finało­
wą batalię o awans do eks­
traklasy, W poniedziałkowym 
wydaniu podaliśmy tylko .„su­
che” wyniki spotkań5- gdańsz­
czan z wrocławską GWAR­
DIĄ. Wczoraj poprosiliśmy tre 
nera Stoczniowca — Józefa 
Kopaczela o analizę występów 
gdańskiej drużyny.

„Sobotni pojedynek - po­
wiedział trener Kopacze! — 
rozpoczęliśmy w składzie: Bar 
tellk, Polak, Korbut, Brzósków 
ski, Poniatowski i Dragaóski. 
Na zmiany wchodzili — Sta-. 
ehursJrf 1 Rybicki. Pierwszego 
seta wygraliśmy 18:9. Zawodni 
cy grali poprawnie, wypełniali 

żelazna konsekwencją zało­
żenia taktyczne. Drogiego seta 
nrzegrallśmy 12:15. Gwardziści 
przy ogłuszającym dopingu ki 
biców, grali jak w transie. Ko» 
lejne dwa sety wygrane przez 
nas 15:12 i 15:11, były zacię­
te. jednak sympatia widowni 
skierowała się w naszą stro­
nę. Siatkarze Stoczniowca wy­
kazali przed® wszystkim zna­
komita grę w obroni«. Wroc­
ławianie nie byli w stanie 
„przebić się” prze« nasz blok. 

Poza tym atak tzw. podwójna 
krótką oraz szybkie, płaskie 
nitki rozdzielane na skrzydła, 
»dezorientowały zesoót Gwar- . 
dii.

Gospodarze rejestrowali mecz 
na dwóch magnetowidach. Wi 
docznie potrafili wyciągnąć 
wnioski i w rewanżu wygra­

li x Mini, w identycznym sto­
sunku a:l (15:9, 15:3, 12:15,
15:12). Po dwóch „przespa­
nych” setach, w kolejnym, 
gdańscy zawodnicy rozpoczęli 
tzw, swoją grę. W czwartym 
secie prowadziliśmy już 12:7, 
ale od tego momentu siatka­
rze Stoczniowca stanęli w 
miejscu. Gwardziści poza tym 
wyczuli naszą słabą stronę, a 
więc nie najlepsze przyjęcie 
zagrywki szczególnie przez Po 
niatowskiego, Biegańskiego i 
Korbuta. Poza tym wyczułem, 
że p© sobotnim. zwycięstwie 
niektórzy nasi zawodnicy od­
prężyli się . i stąd wiele zmar­
nowanych, prostych piłek. So 
botnie zwycięstwo nad Gwar­
dią było dla niektórych siat­
karzy przełamaniem komplek­
su zespołu wrocławskiego.

Jednak przed nami jeszcze 
sześć spotkań. Zdajemy sobie 
sprawę, że wygranie czterech 
pojedynków we własnej sali 
daje nam szansę na uzyska­
nie upragnionego awansu do 
I ligi. W najbliższa sobotę i 
niedzielę przyjmujemy u sie­
bie drużynę Gwardii Wrocław. 
W sobotę początek meczu o 
Rodź. 18.30 (ze względu na 
transmisje spotkania piłkar­
skiego Włochy — Polska). W 
niedziele gramy o godz. 11. 
Następnie przyjeżdża do nas 
AZS Częstochowa,’ a z kolei 
my wyjeżdżamy do tego mia­
sta. W zespole częstochowskim 
występuję aktualny członek 
narodowego zespołu — mi­
strzów świata z Meksyku —

Czaja oraz drugi kadrowi« -- 
Kustro.

W ub. tygodniu AZS Często­
chowa wygrał dwukrotnie * 
AZS Warszawa 3:1 i 3:0. Ak­
tualna tabela finałowej gtu- 
py przedstawia się następują­
co: 1. Gwardia Wrocław — * 
pkt., 2. Stoczniowiec — 3 pkt„
3. AZS Częstochowa — 3 pkt,.
4. AZS Warszawa — 3 pkt.

Tyle trener Kopacze!. My
ze swej strony dodajmy, że 
uzyskanie jednego zwycięstwa 
we Wrocławiu, jest pewnym 
sukcesem. Zdajemy sobie jed­
nak sprawę, że chcąc realni« 
myśleć o pierwszoligowych „c 
strogach” należy na własnym 
terenie wygrać wszystko, co 
jest do wygrania.

Na marginesie wczorajszej 
rozmowy z trenerem Stocz­
niowca, pragniemy wyrazić po 
gląd na sprawę, która może 
mieć w przyszłości znaczenie 
dla siatkarzy Stoczniowca. W 
drużynie DZS Drużno wystę­
puje młody, dobrze zapowia­
dający się siatkarz ó znako­
mitych warunkach fizycznych, 
mierzący 198 cm. Zapobiegli­
wi działacze I-ligowej Resovii 
pragna widzieć go w swoim 
zespole. Wydaje się, że dzia­
łacze Stoczniowca oraz sekcji 
siatkówki WFS powinni uczy­
nić wszvstko. ażebv dać temu 
zawodnikowi szanse rozwoju 
na Wybrzeżu. Gra warta 
świeczki. Szkoda, żeby talent 
..odpłynął” na południe Pol­
ski.

- JERZY TEMPT,IN

W dniu 11 kwietnia 1975 roku zakończył życie 
mój najdroższy mąż, nasz ukochany ojciec, dzia­
dek i teść, przeżywszy 64 lata.

LEON TOMASZEWSKI
Wyprowadzenie zwłok 2« aagpdtala do koóotoża 

Najsw Marii Panny w Gdyni w« wtorek dala 18 
kwietnia. 1973 roku o godz. 10.38. Po uroczystoś­
ciach. żałobnych o godz. 11.30 odbędzie się" etks- 
portacja zwłok z kościoła na cmentarz Wltomiński.

Pogrążeni w głębokim smutku

ŻONA, DTJKCI I RODZINA
S-09"--

Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
iś kwietnia 1378 roku tm*ri •» wtoku

tm. *r ditüu
* łat

^ #. t p
JÖZEF ALBERT

'Pwgjrm^ -n4teędza* af.ę 3rd* i*. H. Mi* \
WM m smeaitatzu KomuMlayn GdaiMK-<Ciäto«. 
Pag: ązona w żafct*

RODZINA

W dniu U kwietnia 1975 roku zmarł nas® długo­
letni członek i serdeczny druh 

ś. t p.
LEON TOMASZEWSKI

odznaczony srebrną odznaką honorową Zjednocze­
nia Polskich Zespołów Śpiewaczych 1 Instrumen­

talnych w Warszawie 
o czym s żalem zawiadamia

CHOR MĘSKI „ECHO” W GDYNI. 
Pogrzeb odbędzie się we wtorek lä kwietnia o 

godz. 11.45 na cmentarzu WltomlftSklm.
G-2I0UT

»'fff I|||1Hllll lllUlll Willi 11 lilii WIIHH
W dniu U, 94, 137$ r. zmarł długoletni, zasłużony 

pracownik Chłodni Składowej w Gdyni, odznaczo­
ny Srebrnym Krzyżem Zasługi i Medalem XMeda 
PRL

LEON TOMASZEWSKI
Wy:azy głębokiego współczucia RoćteinS* składają

kierownictwo, »amorząd robotniczy i pra­
cownicy Chłodni Składowej w Gdyni

K-3588

Tmi* ta kwietnia 1875 role» muitł 

4 t P

BtONSSiAW MIKONQWia:
w. i®„ as. vm ?

jpsdŁ U ,ó6 iB* «mesifcarro w Oliwl-a, 1 
w£ad«mla

RODZINA

W dniu li kwletnda 187$ roku amort

i. f p.

JERZY BURZYŃSKI
byty długoletni pracownik Banku Rolnego i Ban­

ku Rzemiosła w Odymi

9 aeym zawiadamiają

RONA, PASIERB I SZWAOfBRRA

Pograeb odbędzie się w dniu 18,94.. 1978 *. « 
gods, is s kaplicy cmentairsa Witotnlńkki««e w
Gdyni

«-»to»

Z głębokim żalem «awiadartsiamy, te w dniu li 
kwietnia 1973 roku zmarła nasza długoletnia pra­
cownica

kol. JADWIGA NOWICKA
lat m

Rodzinie Zmarłej wyraay wapółczucia składają
kierownictwo, rada nakładowa S współpne- 
cownicy z Rejonu Produkcji Leśnej „L**” 
w Kartuzach.

Pogrzeb odbędzie się dnia ;S kwietnia 197* roku 
o godz. 10,00 na cmentarzu w Go ręczy nie.

K-3828

Dnia li kwietni* 187» raäsu .«marła w wieku 
l*t 75 na jukoehań*»* mMmwto, towtow* !

* f p.
ANNA STĘPKOWSKA

• Scan« CHAMCEYK

Mmm mmmnt» odprawiona Ani* I* ftwietral* 
ISTO roku o gods, t w kośdałe iw. Mchał* w 
Sopocie. Uroczystości pogrzebowe odbędą się dnia 
18 kwietnia 1:975 roku o godz, 18 na cmentarzu 
Katolickim w Sopocie, o czym sawtedamiają po­
grążeni w głębokim amutku

CÓRKA I RODZINA

Dnia 11 kwietnia 197$ r zmarł po długiej j cięż­
kiej chorobie drogi brat. szwagier i wujek

ś. f p.

TEODOR KLEMENS KUPFER
S*yly dlagołetni fryzjer w Ortowi«,

Pb*sn»te odbędsde aię w środę 1« kwietnia 'dm 
rote» ® godz.. 11 w kościele parafialnym w Szym­
barku, © czym zawiadamia wszystkich krewnych 
i znajomych pogrążony w smutku

BRAT Z RODZINĄ 
0-20964

Kierownictwu, radzi® zakładowej, koleżankom i 
kolegom % WSS .'.Społem5’, rodzinie, przyjacio­
łom i sąsiadom, którzy okazali współczucie t 
wzięli udział w pogrzebie kochanego męża, i ojca

#. t P

CZESŁAWA DY8IOCIEGO
wymsy podżiękowanŁa składa

toast * WHtataą 
G-»79®

z głębokim mim» tutwtodftaatomy, to Sfeto iff 
marc* MT* scös®. «m*s* sasa», nfkoefeara^ em, brat
i

i, f p '

RYSZARD WIElIi
WypwwwftBa«!* swtoft atatoęaS 4 

im Kote « gssd», U.88 2 kaSSey 
Ignacego w Gdańtora-OruBji,

■rac iw.
RODBIHA

O-RM08

W dniu 12 kwietnia 1978 r. smarł pa terótkotrwa- 
łej chorobie

JÓZEF ŁASiNSK!
lat W

dtugoietai pracownik Miejskiego I
Mostów w fldsüiks.

Rodalnde i bliskim Zmasto#« wy«mgr g»eßsritetof»
współczucia składają

dyrekcja MZDiM w iwto wtoto-
dlowa 1 praeowniey.

Pojswb odfbędaie «ę «ni* » * pneto,
toto rm cmentarni Centralnym Ssr*ystoo.

....................................................................

Z głęboMm żalem, zawiadamiamy, to dnia 12 
kwietni® 1975 roku zmarł po długich i ciężkich 
cierpieniach najdroższy mąż, ojciec, teść j. dziadek

*• f P=

BRONISŁAW KOBYLIŃSKI
lat ©4

Msza św. odprawiona zostanie dnia 16. 04, 1975 r. 
o godz. 3 w kościele parafialnym Sw. Mikołaja w 
Gdynd-Chylonl. Wyprov/adzenle zwłok nastąpi dnia 
18 kwietni« 1875 roku o godz. 14 z kaplicy cmen­
tarna Witomtóskiego. Pogrążona w smutku

RODZINA
G-210Ö7

Z ! głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
1«. 04. 197» r. Zginął śmiercią tragiczną nasz kolegą 
i współpracownik

CZESŁAW SZYMfRSKI
lat m

&o8TB*tj odbędzie się we wtorek I» kwietnia 
197» rote o godzinie 18.00 w Lęborku. Zonie i Ro­
dzinie Zmarłe®« składamy wyrazy głębokiego • 
wwpóiesucia

4yr«k*ja» ntda zakładów* I wepółpraeow- 
aicy s Przedsiębiorstwa Usług 'Technicz­
nych PGR „Technirol” w Gdańsku

K-*»*

W dftSB 3®. to. «7» z. zmarł po cttofciej chorobi* 
jMmsS-pm&W ket «1, długoletni rzemieślnik, działacz 
s^otoesmy, cxłone-k Cechu Rzemiosł Różnych w 
Prwmmm. Gdańskim

FELIKS KAROLCZAK
HnsMirM Smarteso wyrazy *Sęi6wftSa#&

CARSRĄD I PRACOWNICY CECHU.
K-&5S3

MATRYMONIALNE
ROZWIEDZIONA, lał *4 
(163 cm wzrostu), r dziec­
kiem, posiadająca tniesz-. 
kanie, pozna pana do lat 
45, Inteligentnego, uczciwe­
go. Cel matrymonialny. 
Zdjęcia mile widziane — 
zwrot zapewniony Oferty 
„M-9753’* OUPT 81-301 Gdy 
nia 1.

-mmnm

VW — i«to TL sprzedam.
Wrzeszcz, Chrobrego 7$ 
8/2- G-20561

SKUPUJĘ kość słoniową. 
Władysław Luckiewicz, So 

T»ot, pl. Konstytucji ie. 
warsztat tokarski.

KUCHNIĘ połową kupię 
Oferty „20553” Biuro Ogło- 
«Keń ao-958 Gdańsk.

NIERUCHOMOŚCI - miens 
kania własnościowe stal* 
poszukuję — polecam.. Ka- 
«perski, JCf Lutego 37. Gdy­
nia, §-8652

DZIAŁKĘ budowlaną na 
trasie Pszczółki — Osowa 
kupią, Telefon 471-764, do 
15 G-2055«

FOŁBU2NIAK — Rumia 
sprzedam. Wiadomość: te­
lefon 23-09-14; S-975S

BONY FeKtao kuplę. Te­
lefon 39-37-35, do godz. 14 

0-2332!?

1 SŻ m

PRZETARGI I LICYTACJE
OBWIESZCZENIE

Komornik Sądu Powiatowego w Malborku podaj« do 
publicznej wiadomości w trybie art. 867 k.p.c., i», 
dnia 19 kwietnia 1975 roku o godz. 10.00 odbędzie się 
w gmachu Sądu Powiatowego w Malborku 1 pokój nr 8 
I licytacja samochodu „Warszawa” pick-up typ 201-F 
oszacowanego na kwotę 27 500 zł. Cena wywołania 
wynosi 20 625 zł. W razie niedojscia do skutku I li­
cytacji wyznacza się tego samego dnia II licytację * 
ceną wywołania 13 750 zł. Osoby przystępujące do li­
cytacji obowiązane są do wpłacenia wadium w wy­
sokości 1® procent ceny wywołania. Pojazd można 
oglądać w dniach 17 i 18 kwietnia w godz. 10—12 na 
podwórzu Sądu Powiatowego w Malborku. K-3235

Komornik Sądu Powiatowego w Gdańsku rewiru V 
podaje do publicznej wiadomości, że w dniu 14.05. 
1978 r. o godz. 10.00 w gmachu Sądu Powiatowego w 
Gdańsku, ul. Świerczewskiego 30 w sali nr 31 odbę­
dzie się I licytacja nieruchomości położonej w Pru­
szczu Gd,, ul, Kochanowskiego 47, zapisanej w księ­
dze wieczystej Państwowego Biura Notarialnego w 
Gdańsku pod nr Kw. 17529, stanowiącej własność 
Stefama Szlęzaka składająca się z budynku gospodar­
czego przystosowanego do celów mieszkalnych wraz 
% działką budowlaną o powierzchni 759 rn kw., osza­
cowaną na kwotę 5$ 868. złotych. Cena wywoławcza 
wynosi 41 S0i zł. Przystępujący do licytacji winni 
złożyć rękojmię w wysokości 1/19 sumy oszacowania 
tj. kwotę 5587. zł w gotówce lub książeczkach PKO. 
Powyższą nieruchomość można oglądać w dni pow­
szednie w ciągu ostatnich dwóch tygodni przed li­
cytacją od godz. 9.00 do 18.00, Prawa osób* trzecich 
nie będą przeszkodą do licytacji i przysądzenia wła­
sności n« rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli oso­
by te przed rozpoczęciem przetargu nie złożą doku­
mentu, iż wniosły powództwo o' zwolnienie ‘ nieru­
chomości od egzekucji, K-3248

MOTORYZACYJNE
„SIMCĘ 1301”, rok 1987 
sprzedam, Telefon »1-03-23, 
po 17. S-9S86

W jśssfwasą botesmą iwmatoę śmierci 
* 4.tP.

mmi FABRY
«MtfSMto» mtm, Św. m J®J diasor
dw* lt kwtotafta lim rato o godz. 9.7« w 'km- 
«toi« iw, Michał* w stopnieje, * esejrta aawtad«mia 

p»mięto ssnsawt* aj
•¥G«T3S,A

S-r-Stoto

„WARTBURG” d« Luxe,. 
1973 z. sprzedam., Staro­
gard Od. Oś. Kopernika 
26/U G-30430

„PEUOBOT” m, »ton do­
bry, B® ty», km,., sprze­
dam,, Pośrednicy wykluczę 
ni. oferty „9739” OUPT 
81-301 Gdynia 1.

„MOSKWICZ” 413, rok 
197®, sprzedam. Telefon 
9S-13-OT, godz. W—1*.

G-S093S
„WARTBURG” Kt, rok jpro 
dukejl 1968, sprsedśm. 
Gdańste — Zaspa. ul. Pilo­
tów 38 A/4. <5-20835

PIANINO niemieckie aprx* 
dam. Telefon 51-03-23, 00 
17. S-858S

DALMATYNCZYKI 7-tygcd 
Mowę, p© importach An­
gielskich 1 złotych meda­
listach, »przedam. Koście­
rzyna tełefeR* ld-to.

P-36*

»WIE maszyny do szycia
marki „Singer” damską i 
szewską, w dobrym »tani* 

gwarancja sprzedam., 
Cena do ugody. Oglądać 
godz, 9—13 Henryk Ka­
czor, Wejherowo. Refor­
matorów 15. <8-20538
KOŻUSZEK ~ męski, ele­

gancki, import sontedam
Telefon S1-S7-MU

■ m~m8?
DOMEK campingowy, seg­
mentowy sprzedam. Tele­
fon ' 31-99-7®. 0-2® $44

WÖZ8K grecki, granato­
wy. głęboki plus spacerów 
ka sprzedam. Telefon 
SI-0S-1«. P-380

MAŁŻEŃSTWO nauczycie! 
skie, z trzyletnim dziec­
kiem, członkowie apółdziel 
nl, poszukuje nie umeblo­
wanego pokoju w Trójmle 
ścle, najchętniej w Gdań­
sku. Telefon 21-21-30.

G-"'

KAWALERKI poszukuję.
Telefon 2i-99-0®. S-9685
STUDENT" poszukuje po-
koju a kuchenką, możliwie 
blisko Akademii Medycz­
nej, Dariusz Ropiak, Gd.- 
Wrzeszcz, ul. Dębowa 13, 
PS 3. G-20529
POSZUKUJE pokoju z te­
lefonem, w Orłowie. Płat­
ne m rok s góry. Oferty 
„9742” OUPT 81-301 Gdy- 
nia 1. ,
PRACUJĄCA studentka 
PG poszukuje pokoju. Te­
lefon 31-38-26, godz. 7—15.

0-20658

KRAWCOWE i „overlocz- 
kl” przyjmę. Oferty 
„20534” Biuro Ogłoszeń 
80-958 Gdańsk,
DWIE osoby do ogrodnic­
twa (może być małżeń­
stwo) potrzebne. Mieszka­
nie zapewnione- Ogrodnic­
two Suchy Dąb, pow. gdań 
ski, Mądzik. G-2053?

■R^SßOlMB
MASZYNĘ do produkcji 
wlstramu z PCV sprzedam 
lub przyjmę wspólnika s 
gotówką do czynnego za­
kładu. oferty „20562” Biu­
ro Ogłoszeń 80-958 Gdańsk.

POSZUKUJĘ kierowcy
„Plata 125” — świadka
wypadku samochodowego 
w dniu 25. 03. 1975 na
skrzyżowaniu ul. Kościusz­
ki i Pestalozziego. Zgła­
szać się: Z. Reszel,
Wrzeszcz, ul. Chrobrego 52.

Mewwrrmi, marna 
noarita” Wt«do-
WcMi dniem, toofte» 
Ptow Dorom, P-374

wjkmm ’ anriLft — -
rsystom, ftoMtootoBi. Sgs»- 
miny -wstępne. Telefon 
B-n-iŁ

UCZES potrzebny. Piekar­
nia Mazur, -Wielki Kack, 
uL Nffwodworoowa S.

S-37fia
ItlAŁARZY 1 uczniów
»rayjmę. Gdynia, u*. War- 
su«!!? 33/11.

J

DR DZIEWANOWSKI skór 
ne, weneryczne. Gdańsk, 
św. Ducha 25/27, telefon
31-63-88. G-19622

DR Z. KRAJEWSKI skó 
ne, weneryczne. Wrzeszt 
Grunw^aldzka 24, telefc 
41-06-47, G-199
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Polityka braterskiej przyjaźni

Historyczny zwrot
HIS'! V-it.I A ,p.-3. s i w 0"

wych stosunków pol 
sko-radzieckicr jest

rynkowo krótka,. 1© c:
rodowód s-tega daleko 

!»• giąb polskiego ruchu re- 
'fcwiucy is .■ s g o P©I» ey tow?•• 
picjomsci pierwaj zroxumie 
I cod stawów* prawdę ?.« 
tti£*i*ce proletariatu, pol 
tórfegfo ludu lest -j boku re 
kralucyjn* ‘ Rosj; powiem 
ód losu tej rewolucji żale 
ty los niepodlestłej Polski. 
Tyalące Polaków robot­
ników t-.hłopów. iołrr.eriy 

oddało swe życie r.z 
sprawę rewolucji rosy;

widząc w niej cl: c 
tgą da narodowego społe

Pośpieszyła się...
Abigail luuaewil« y**ą£*» 

w potaie do «*sut t min 4oI»* 
|6w odszkodowania od szyita- 
lat w Brooklynie (dzielnic*. No­
wego Jorku! ti& to, że wskutek 
aitdbilitw» lekarzy so»tał* ka* 
laką. Abigail, która przyszła 
•»* lwiąt 5 maja 1SS£ f. Jako 
wezelni&K, aml«uctost> » iffl- 
kttbstom i . pr-zes * tygodni 
dostarczano jej nie kontrole. • 
w»»« dawki deso. To spowo­
dowało utratę wzroku w pra­
wym oku, które usunięto, oraz 
•iSln» osłabienie’ lewego oka- 
■ X długiej przerwy w rwp»- 
wie, kSedy sędziowie przyślę - 
gil naradzali się nad wyrokiem, 
•korzystał rzecznik szpitala ' I 
«»proponował dziewczynie su­
mę 165 tys, dolarów w zamian 
za rezygnacje % wszelkich jo- 
•zczeń,

Abigail, która do ostatniej
chwili nie była pewna, czy sąd 
przyzna jej choó jedna ezwar- 
lą żądanej sumy, zgodziła się 
na tę propozycję tym bardziej, 
że pragnie kontynuować wyż- 
*we studia.

Wkrótce jednak dowiedziała 
się. te zbyt pospieszyła się. 
Sędziowie przysięgli doszli do 
wniosku, it kaleka dziewczy­
ną powinna otrzymać 909 ty*, 
doi. odszkodowania. Ale w 
związku z polubownym załat­
wieniem sprawy, orzeczenie to 
nie ma jut mocy obowiązują- 
e*J,

uxfsego wyrwolettó®; władnej 
ojczyzny

Nie mylili się. Rewolucja 
Październikowa odegrała 
niezwykle ważną rolę w 
wy zwole triu narodowym 
Polski >» .! 9,3 roku. Wła­
dza radziecka uznali* be? 
zastrzeżeń prawo narodu 
solskiego do- samos tanowie 
. da, prawo Polski do włas 
r.ej państwowość: Decyzja
młodej republik; radziec­
kiej mogła - stanowić punkt 
wyjścia do nowegó rosdzia 
hi w historii naszej ojczyz 
n> Niestety, w 1918 roku 
władzę orucjęij w Polsce 
kiaęy posiadające: burżua- 
ija obszarnictwo. Treści 

kieruak; polskiej polity­
ki zagranicznej określone 
bvłv prm mteres? tych
Tt.i&* _& pJZ* O dl Mo. 'Hf :
ooliśyr.;. rca Ca. Sic wrogo* < 
wöbet veschodäuego sąsia 
da A.r iyratiAecki kurs cza 
d6w burtuazji doprowadził 
do osamotnienia Polsk* wo 
bni i ej rzeczywistego wo 
ga ::mpenal:zrms niemi©-, 
rengo ’ReyuUäteÄ! tej poi! 
tyki była. tragedia wrześ- 

’ 9ts rokit

TE tragiczne doświad­
czenia niczego nie na 
uczyły polskich klas 

posiadających ! ich ugru 
powań politycznych. Nadal’ 
trzymały się kurczowo sta­
rej linii politycznej nie 
dostrzegając, że losy woj­
ny światowej rozstrzygały 
sie na froncie wschodnim, 
na który hitlerowskie Niem 
cy rzuciły cala niemal swo 
ja sile. Że właśnie na tym 
froncie rozstrzygną sie rów 
nież losy Polski. Te doć- 
stawowa prawd© widziała 
i głosiła Polska Partia Ro­
botnicza. podnosząc sztan­
dar bezkompromisowej wal

RFR widziała naturalnego 
sojusznika Polski, jej ludu, 
iej wyzwolenia w ojczyź­
nie Wielkiej Rewolucji. Fak 
ty minionych dziesięcioleci 
całkowi cle potwierdziły 
pepeerowską koncepcję za­
dań narodowego wyzwole­
nia ! miejsca narodu poi 
skiego w zmieniającej sie 
konfiguracji politycznej 
Europy, w kształtującym 
się na nowych podstawach 
układzie sił

Polska lewica konse­
kwentnie zmierzała do peł 
nej realizacji wytyczonych 
jasno celów. 1 stycznia 
1944 roku Krajowa Rada

L Zaręba

Narodowa, na konstytucyj­
nym posiedzeniu w War­
szawie uchwaliła deklara­
cje programową, która pod

zarazem rewolucji ludo­
wej. Ustanowienie władzy 
ludowej wyznaczało bo­
wiem i otwierało przed spo 
łeczeństwem drogę socjali­
stycznych przemian; prze­
kreślało stare koncepcje so 
'uszów7 politycznych, stwa ­
rzało możliwości kształto­
wania stosunków między­
państwowych na nowych 
zasadach. Zmiany w Pol­
sce stworzyły podstawy 
pełnej realizacji klasowe­
go sojuszu polsko-radziec­
kiego. I znalazło to swe

ä wojay »’ sein ś&tem- 
go rozwoju i umocnienia 
wzajemnych wiązi ekonomi 
cznych i kulturalnych i bg 
da sobie pomagały w od­
budowie gospodarczej oby­
dwu krajów.

Układ miał moc prawną 
na okres 20 lat. W ślad za 
nim zawarte zostały kon­
kretne umowy handlowe i 
gospodarcze

W komentarzu do ukła­
du polscy sygnatariusze 
stwierdzili, te źródłem i

odbicie w polsko-radziec- podstawą tego historyczne 
kim Układzie« o Przyjaźni. rj]a p0]_g^; dokumentu 
Pomocy Wzajemnej
Współpracy, podpisanym w jest wspólna obrona dwu

kreślftła wagę i potrzebę stwierdzał miedzy innymi 
trwałej przyjaźni i współ­
pracy Polski m Związkiem 
Radzieckim. Dziesięć dni

Moskwie 21 kwietnia 1945 krajów, jak również współ 
roku. Rył to pierwszy u- ne nasz© zainteresowania 
K.ł.ad zawarty przez Polskę dotyczące zachowania i 
Ludową, który z politycz- . . , .
n*ft> Dunktu widzenia »ta- «“cenienia DOkoju w Eu-
nowi najważniejszy ele. ropie, I e same elementy
ment systemu sojusznicze- zostały podkreślone w o

świadczeniu strony radziec 
klej W komentarzu do u- 
kładu stwierdzono, że jego 
znaczenie polega przede

go Polski
W przeświadczeniu

wszystkim na tym, te o- 
znacza on zasadniczy zwrot 
w stosunkach miedzy 
Związkiem Radzieckim i

układ — te interesy bez­
pieczeństwa i pomyślnego 

później rząd radziecki apu rozwoju obu narodów wy- 
blikował oświadczenie na ma.gają zachowania i wzmo 
lemat stosunków wlakc- , nIeiachw!a
ZSRR," Jako pierwsze t roo «*i przyjaźni » czasie woj Polską. „Zwrot teil n»»*.ą- 
carstw koalicji antyhitle- ny ' jak i po jeö zakończę- pił w toku naszej wspólnej 
rowskiej, poparł postulaty niu, Polską i ZSRR bę- walki o wolność przeciw 
odzyskania przez Polskę hi ^ umacniać przyjazną Niemcom 1 teraz w tym u-
zachofnth Ofp6łnocnych. "W*»™»« w myil zasad Wadzie został utrwalony 
W tym samym oświadczę- wzajemnego poszanowania Dopóki nie Dyip przypale­
niu rząd ZSRR opowiedział swej niezależności i suwe- rza pomiędzy naszymi kra 
Się za odbudowa silnej i ’ renności. Zobowiązują się jami, Niemcy mogły wy

również po zakończeniu korzystać brak jedności po 
wojny t Niemcami użyć między nami i mogły prze- 
wspólnie wszystkich śród- oiwstawiać Polskę Zwiąż 

r ków, aby usunąć wszelką kowi Radzieckiemu i od-
proklamowaneIUd°w %Toibę Ponownej agresji wrotnie, a tym samym 
Manifeście Lipco- ż* strony Niemiec lub ja- zwalczać je w pojedynkę.

niezawisłej Polski, za przy 
jaźnia między obu kraja­
mi za nawiązaniem dobro­
sąsiedzkich stosunków.

P
ki zbrojnej i oporu wobec wym stało się narzędziem kiegokolwiek innego pań- Sprawa ta zmieniła się za--
hitlerowskiego najeźdźcy, wyzwolenia narodowego, a

rpi • . I .lajemnice księgarni
, C C--y

Jakże inaczej wygląda 
księgarnia od drugiej stro­
ny lady wśród piętrzących 
się książek, zapchanych 
magazynów i paczek do­
starczanych codziennie przez 
drukarnie. Owe paczki, a 
ściślej ich dźwiganie zmą­
ciły nieco moje wyobraże­
nia o tym pełnym dostojeń 
stwa przybytku mądrości...

wadzi się iw wymianę ksiąiete molos odczuciu znaczy to, te 
między poszczególnymi punie ta wiedza w nieb zawarta stra­
tni sprzedaży. Funkcję koor- cha na wartości. Książka jest 
dynacyjną spełnia specjalny jednak towarem, który podłe- 
dział w przedsiębiorstwie „Bom ga wszystkim prawom obowią 
Książki”, Wykorzystując ■ te żującym na rynku. Dlatego też 
możliwości pani Jurkiewicz obniżki cen książek mają swój 
sprowadza książki dla swych sens,’ Sądzę, jednakże, iż 
klientów z najbardziej odleg- „Dom Książki” winien wyzna

czyć jedną lub dwie księgar­
nie w Trójmleście, w których 
sprzedawano by tego rodzaju 
książki.

łych księgarń.
Klienci, którzy nie dysponu 

ją niezbędną gotówką na aa- 
kup książek korzystają’ * ra­
talnej sprzedaży. Taki zakup 
bywa poprzedzony kilkumiesię 
cznym zazwyczaj zbieraniem 

raczej interesujących tytułów. Po- 
klatkę zastawioną od dołu do tem, gdy zbierze się określo- zbawione jest W zasadzie 
góry książkami. Ba, najmniej na liczba tomów, przyjeżdża

Pokoik kierowniczki księgarni 
nr 5 przy ulicy Długiej 
Gdańsku przypomina

Historyczne i posiadają­
ce olbrzymie zaplecze nau­
kowe miasto Gdańsk po~

sze „M” wydaje się być sa­
lonem w porównaniu z tym 
„gabinetem”.

Dzwoni telefon — jakaś ko­
bieta pyta o szereg tytułów. 
Potem aparat dzwoni dragi 
raz — trzeci... W ciągu godzi­
ny zadzwonił dwadzieścia ra-

So - cóż, • książka jest w na­
szym społeczeństwie produk­
tem pierwszej potrzeby, nie 
jesteśmy tylko zwykłymi „zja 
daczami Chleba”.

H, Nowaczyk

taki taksówką i. s zadowoloną 
miną targa do niej olbrzymią 
1 ciężką pakę.

s TOJĄC za ladą nau­
czyłem się odróżniać 
prawdziwego miłoś­

nika książek od oragnące- 
go po prostu czymś kolo-

KSIĄŻKI kupują przed niedawno
stawi ciele wszystkich zakupione regały na: „wy- 
z a wo i v. soki połysk”. Inaczej za-

«polecanych. Bardzo wie,u chomifc sfc k)ient kt6ry
szuka książki cieszącej się 
Dowodzeniem, inaczej ten, 
który prosi o „coś dla sze­
snastoletniego chłopca”, 
czy , Kodeks Drogowy. 
Klient, który ma nadzieję 
na zakup bestselleru ma 
twarz przymilnie uśmiech­
nięta i kłania się od sa­
mych drzwi. Słowem za-

ludzi kupuje je systematy­
cznie, poświęcając na ten 
cel znaczną część swych do 
chodów. Co kupują? Jedną 
grupę stanowią zbieracze 
książek o określonej tema­
tyce, drugą zaś sympatycy 
określonych autorów. Pew­
na pani. która od lat kupu­
je wszystkie nieomal wy­
dawnictwa encyklopedycz chowuje się‘taki aby broń
ne. traktuje swój zbiór ja­
ko... posag dla córki.

Wielu stałych klientów 
księgarni ma specjalne pół 
ki. na które sprzedawcy od 
kladaja uprzednio zamówio 
ne książki. Tacy bibliofile 
mają zazwyczaj w pamię­
ci wszystkie zapowiedzi wy 
dawnicze, które informują 
o wszystkich nowmściach i 
czasami księgarze nim je­
szcze sami dowiedzą się o 
mających nadejść nowych 
książkach, już sa o nie mo 
lestowani.

Prawdziwe nieszczęście gdy

Boże niczym sprzedawczy­
ni nie urazić. I można się 
uśmiać, kiedy sie widzi jak 
po negatywnej odpowiedzi, 
twarz się takiemu kliento­
wi wydłuża, jak staje się 
normalnym. opryskliwym 
obywatelem.

Najmilszymi klientami są 
zakochani, którzy kupują 
swej najdroższej książkowy 
prezent. Tacy radzą się czę­
sto sprzedawców co kupić i

antykwariatu, a ściślej kil­
ku antykwariatów o okreś­
lonej specjalizacji. Wielu 
ludzi chciałoby się pozbyć 
książek, które po przeczy­
taniu przestają ich intere­
sować i nabyć inne. Tym­
czasem wrładze miejskie 
traktują ten problem mar­
ginesowo.

Farmaceuta sprze­
daje tak samo towar 
jak subiekt w skle­
pie spożywczym, a mimo 

to cieszy sie o wiele więk­
szym od niego społecznym 
prestiżem. Jego bowiem 
praca nie polega tylko na 
Dodaniu określonego tow?a- 
ru. ale wvmaga dużej wie­
dzy teoretycznej, która u- 
możliwia udzielenie stojące 
mu po drugiej stronie la­
dy człowiekowi niezbed- 
nych porad.

Do podobnej kategorii sprze 
dawców można zaliczyć księ­
garzy. Siedmioosobowa „zało­
ga” księgarni nr 5 składa • się 
w większości z pracownic o 
długoletnim stażu w tym 
przedsiębiorstwie. Oprócz kie­
rowniczki Halin v Jurkiewicz, 
szczycącej się 25-letnim sta­
żem, nracuje tu pani ZOFIA 
STJlJtYCKA. która rozpoczęła 
prace w księgarstwie również 
w 1950 roku. Jedną z najstar­
szych pracownic jest także 
pani Jadwiga Morzach.

Prawdziwą pociechą kie­
rowniczki są dwie młode 
pracownice — absolwentki

kami pod pacha. 1 pomyśleć, 
że po latach cl sami kupują 
swym ukochanym przykłado­
wo „Naga małpę”.

Dla wielu czytelników fcsiąż 
»braknie książek, na które ka stanowi swego rodzaju sym
jest zapotrzebowanie. Księgar­
nie w naszym województwie
tą tak zorganizowane, że pro- żanłę cert książek, gdyż w

zadowoleni wychodzą z liry- sopockiego Technikum Eko
nomicznógo: Janina Kacz­
marek i Danuta Brandt. U- 
kończyły one szkołę jako 
pierwsze absolwentki nowe 
go kierunku — księgar­
stwa.

hol ludzkiej wiedzy i przyzna 
je, że denerwuje mnie obni-

stwa. .które sprzymierzyło- sadniczo, skoro tylko po- 
by się z nimi bezpośrednio wstało przymierze pomię 
lub w jakiejkolwiek innej dzy naszymi krajami”.
formie.

O LA osiągnięcia tego 
celu obie strony bę­
dą uczestniczyły w 

duchu szczerej współpracy 
we wszystkich międzynaro
dowych poczynaniach ^mie . . . „
czających do zapewnienia wspólne] walni o ostat • ^

ne zwycięstwo i zapewnie-

UKŁAD o Przyjaźni, 
Współpracy i Wza­
jemnej Pomocy pod 

pisany został w okresie, kie 
dy toczyła się jeszcze II 
wojna światowa, dlatego 
mocno akcentował sprawę

pokoju i bezpieczeństwa na 
rodów i wniosą swój 
wkład do sprawy urzeczy­
wistnienia tych celów. Pol

nie Europie pokoju. Ale je 
go zasadniczą treścią był 
rozwój wszechstronnych sto 
sunków polsko-radzieckich

;dając początek korzyst- ska i 2L.IIR będą współ- nej 0^u s^ror5 współ­
pracowały w duchu przy- pracy w dziele budownic- 
jaźni również po zakończę twa socjalistycznego

Postulaty dalmorowców
Problem s&dirowotniości ®ato- Podczas dystaissji vm p&tAe- 

gi byl niedawno przedmiotem d żeni u prezydium rady zakla- 
obrad prezydium rady zakla- dowej postulowano kondecz- 
dowej w „Dalmorze”. Stwier- ność utworzenia ośrodka re- 
teono, że wskaźnik ‘ absencji habilitacji zawodowej dla pra- 
aozkolwiek niższy od średnie- cownlków przedsiębiorstwa 
go krajowego, w ubiegłym ro- częściowo niezdolnych do wy- 
ku nieco wzrósł. konywania swego zawodu, Je-

Dużą część ludzi chorych dnocześnie postulowano o prze 
spośród daImorowskiej załogi str2JeKanie EÓTneJ łranicv dhi- 
tworzą „wrzodowcy” i reunta- „
fcycy, pnasy czym ich licxha ßosef- rejsów wyintosaią-cej! o«
wyrasta. 16® do IŚO dni. (sta)

Angelica Waller - popularna aktorka NRD wy­
stępująca w wielu filmach granych również na 
naszych ekranach, CAF — Baliński

SU „iacu budowy cementowni w Strzelcach Opolskich wyraźnie rysują się konstru­
kcje wielkiego zakładu. W ykonawcy bardzo się starają, aby znodna było Już w sierp- 
a(o tego roku rozpalić pierwszy ple«. Cementownia wyposażona będzie w urządze­
nia w Związku Radzieckie które Juź^ nad chód ________________

*“ “ * OkońskiNA StDJĘĆITI: prace bud owlaoo-montażowe w eemantowai Strzelce^^Gp -lskię,

Aleksy Suwoeta — JOattar 
n*k” — przetotył Jing rab­
ski — Czytelnik — cena: *9.- St

Hanna i Wojciech Miesąfco- 
w»cy — „Naprawy ł przerób­
ki w moim mieszkaniu” —
Wydawnictwo ..Watra” — pe­
na : 19,- zł *

„Pradzieje Pomorza i rocko­
wego” — praca zbiorowa pod 
redakcją Marian* Sikory —-
Wydawnictwo Poznańskie — 
cena: 20,- zł

„Pozdrawiam moje miasto*
— wiersze i grafika o Pozna­
niu — wydanie drugie — Wy­
dawnictwo P osmańskie — *•-
na: 35,- jż

„Mój dzień powszedni” —«
wybór pamiętników — Książ­
ka i Wiedza — cen*: 38,- aż

Helena Karwacka — „Artur 
Gliszczyński” — pieśniarz fa­
brycznej Godzi — Wydawnic­
two Łódzkie — cen*: 10,- ił

Wojciech Szczygielski — „Co­
le lewicy polskiej u schyłku 
XVIII wieku” — Wydawnic­
two Łódjzlkie — cen*: 18,- *1

„Działacze polsey i przed­
stawiciele R. P. w Wolny® 
Mieście Gdańsku” — par*«* 
zbiorowa — Zakład Narodowy 
im. Ossolińskich — cen*: 40,- i 

Jerzy Szews — „Język polew 
w szkolnictwie średnim Po­
morza Gdańskiego” — w ląc 
tach 1815-1920 — Zakład Nl 
dowy im. Ossolińskich 

„Plan Olsztyna” — 
siębiorstwo Wydawnictw KW» 
togirafiozmych — cena: lż,- I 

„Mapa samochodowa Polaki"
— wydanie HI — Przedsłp- 
bi ars two Wydawnictw Karto» 
graficznych — cena: lż,- Pt

Przegląd technologiczny

Pierwsze efekty
Pis ubiug&oroczaym jednak, i» już nic »te ate

nokrajowym pneglądzte sa dm poprawić. Każde drob- 
pasów materiałowych i na- ne ulepszenie jest cenne, 
rowców, a następnie prze-

dzM«anłu tych dwu skład­
ników odzyska się rocznie 
20 ton brązu, uprzednio 
sprzedawanego po cenie 
stali, a więc zaniżonej. Ko-

szczególnie w zakładzie su 
gładzie 'zatrudnienia, od. i tywającym taśmy z uszła- 
marca br. w zakładach prze chetnionej stali, miedź i cy lejna projektowana zmiana 
myślowych przystąpiono nę do produkcji detali w to zastąpienie stopu łoży- 

konstrukcji milionowych seriach.
Zastosowano więc już w

do przeglądu 
wyrobów i technologii wy­
twarzania.

Główny specjalista Ao 
spraw rozwoju techniki w 
Wytwórni Łożysk Ślizgo­
wych „Delta-Bimet” inż. 
Stefan Szyndler zaczyna 
rozmowę zwracając uwagę 
na korzyści płynące właś­
nie z tytułu trwającego 
przeglądu.

— Prace nad przeglą­
dem zbiegły się u nas ’ z 
przygotowywaniem zało­
żeń do nowej 5-Iatki. Pla­
nujemy nie tylko rozbudo­
wę zakładu, ale także mo­
dernizację produkcji. Do 
nowych hal chcemy prze­
nieść ulepszone metody 
pracy, polegające m. in. 
na zmianach technologicz­
nych. Jako producentowi 
elementów składowych wy 
robu finalnego, właśnie te­
raz — w czasie trwające­
go przeglądu — łatwiej 
dogadać się nam z odbior­
cami, zaproponować inne 
surowce, oszczędniejszy 
sposób wykrawania ele­
mentów. Nasz kooperant 
także uczestniczy w prze­
glądzie, również liczy efek 
ty i szuka możliwości ob­
niżki kosztów produkcji.

Tegoroczny przegląd jest 
niejako kontynuacją prze­
glądu materiałów i surow­
ców, kolejnym etapem 
prac nad obniżką kosztów 
materiałowych. Jego celem 
jest spowodowanie lepsze­
go wykorzystania materia­
łów, przede wszystkim hut 
niczych, w fazie przetwór­
stwa oraz wyeliminowanie 
tych rozwiązań konstruk­
cyjnych, które nie gwaran 
tuja wykorzystania metali 
na odpowiednim poziomie. 
Mamy bowiem w kraju za 
kłady wykorzystujące nie­
które surowce zaledwie w 
30—40 proc. W roku 1975 
powinny zostać wyelimino­
wane te technologie, przy 
których wskaźnik wykorzy 
stania metalu jest niższy 
niż 50—60 proc. W prze­
glądzie uczestniczyć będzie 
półtora tysiąca przedsię­
biorstw całego kraju z 
ośmiu resortów. Przegląd 
rozpoczęty 1 marca trw^ać 
będzie do końca czerwca 
br.

Od czego rozpoczęto pra­
ce w oliwskiej ’wytwórni 
„Delta-Bimet”? Oddajmy 
głos jeszcze raz inżyniero­
wi Szyndlerowi.

— Należymy do zakła­
dów. które legitymują się 
dobrymi wskaźnikami wy­
korzystania surowrów i 
materiałów. Nie znaczy to

skowego na osnowie cyny, 
stopem na osnowie ołowiu.

.Bimecie” odmienny spo- Bez naruszenia trwałości i
sób rozkrawania łożysk 
wzdłużnych. Dzięki temu

wartości użytkowej detalu 
obniży się znacznie koszty

zużycie metali kolorowych wytwarzania, wyeliminuje 
i stali jest obecnie o 10 import cyny. 
proc. niższe. Zmniejszenie Dużego wysiłku ze stro- 
tak zwanych naddatków ny zakładowych racjonali- 
technologicznych pozwoli, zatorów i szefów komórek
przy produkcji tylko jed­
nego elementu, zaoszczę­
dzić rocznie 1200 kg brązu. 
Do tej pory metalowe wió­
ry (z zespolonej stali i brą 
zu) sprzedawano jako 
złom stalowy. Dzięki roz-

produkcyjnych wymagać 
będzie realizacja bezodpa- 
dowego rozkrawania ło­
żysk tulejowych. Sa to za­
wiłości i finezje specyficz­
nej produkcji i nie szcze­
góły są chyba najistotniej­

sze. Nte od TS9GZJ 
jednak jeszcze w*pomt 
o wciąż obowiązującym 
stemie zaopatrywania 
w materiały 1 surowce. Cho 
dzi konkretnie o tak iwa* 
ne minima zamówień do* 
konywanych w „Contr os ta­
lu”. Określone, nie odpo­
wiadające odbiorcom wy­
miary np. metalowy cji 
form. szczególnie w strefie 
przygotowania produkcji, 
są przyczyną powstawania 
nadmiernej ilości odpadów, 
wymagaja dodatkowego nt 
kładu pracy. Z tym pro­
blemem boryka się od lat 
wiele Innych zakładów za­
opatrujących się w mate­
riały i to nie tylko meta- 
X«. ale także szkło, drew­
no i inne.

nSecura - 75»i

Woniach 21—25 kwietnia br. w Pozna­
niu odbędzie się wielka międzynaro­
dowa impreza poświęcona ochronie 

człowieka w środowisku pracy. Składa się 
na nią międzynarodowa wystawa odzieży 
roboczej, ochronnej, sprzętu ochrony osobi­
stej i aporatury kontrolno-pomiarowej. Swój 
dorobek w tej dziedzinie zademonstruje ó 
krajów socjalistycznych, 25 firm * krajów 
*ochodnich oraz Polska

Jednocześnie w dniach 55—24 kwietnia 
%wać będzie międzynarodowe . sympozjum 
msukowe, poświęcone tematyce ochrony pro 
er Zgromadzi ono 600 uczestników z dwu

dzfeshj Mti bajów europejskich oraz z 
USA.

Ekspozycja polska składać się będzie z 2 
części, a mianowicie: z wystawy towarowej 

•i problemowo-propagandowej. Ta ostatnia 
ukaże osiągnięcia naszego kraju w dziedzi­
nie zapobiegania wypadkom przy pracy, 
walki z hałasem, eliminacji zapylenia, pro­
mieniowania i wibracji oraz zagrożeń che­
micznych i energetycznych.

W polskiej wystawie problemowo-propa­
gandowej uwzględnione zostaną również 
problemy nauczania w sa kresie ochrony 
procy i ergonomii.

Spośród znanych 1 cenionych «« świeci® 
ftrm produkujących doskonały sprzęt ochron 
osobistych i odzież ochronną, wymienić na­
leży uczestniczących m. in. w wystawie: 
szwedzkich producentów sprzętu chroniące­
go przed hałasem „Otto Carlson” i „AB — 
Go Trade”, zachodnioniemiecką firmę „Op- 
tac” — wytwarzającą ochrony słuchu i sprzęt 
chroniący przed ^skutkami! wibracji: „Beck­
man” — firmę produkującą aparaturę kon­
trolno-pomiarową gazów i innych zanieczy­
szczeń powietrza w środowisku pracy oraz 
„Excalor” — wytwarzający niezawodne ubra­
nia żaro- I ognioodporne. Łącznie wytwór­
cy sprzętu ochronnego z RFN reprezento­
wana będą na wystawie przez 8 firm.

W. Brytanię reprezentują 3 renomowane 
firmy, a w ich liczbie znana „Protector Sa­
fety”, natomiast USA — znany producent 
sprzętu ochronnego „Welsh Textron". 2* 
Szwajcarii gościć będziemy najlepszego w 
świeci® producenta sprzętu ochronnego dróg 
oddechowych, firmę „3 M'"..

W romierzenlu organizatorów łmprwso 
„Secure 75" — wystawo 4 symposi®* no#*

kaw» stanowić mają ni»rosdxi«łnq ©alość ę 
działać na zasadzie naczyń połączonych. 
Rzecz, w tym, że 600 uczestników sympoz­
jum, w tej liczbie 250 s zagranicy, po obej­
rzeniu eksponatów zgromadzonych na wy­
stawie, rozywime i uzupełni obszerny temat 
w referatach j doniesieniach naukowych «- 
raz w dyskusji. Łącznie w czasie obrad ple­
narnych oraz obrad 2 sekcji uczeatnśey 
sympozjum wysłuchają 61 referatów.

Wszystkie osoby, pragnące zwfedafć wy­
stawę „Secura-75" informujemy, że jej ot­
warcie nastąpi w poniedziałek 21 bm. o 
godz, 10, natomiast w dniach 22—25 (włą­
cznie) będzie ona czynna od godz. 9 rano 
do 17. Wycieczki z zakładów pracy ł In­
stytucji, a także wizyty pojedynczych ©sób, 
zainteresowanych tematem, są mile widzia­
ne. Niepotrzebne są specjaśne zaproszenia s 
cfkj wszystkich zainteresowanych — wstęp 
£te pawłiomi wystawowego wole y. Wysta­
wa młeśd w pawikrnS* 20 m tmww» 
MżędTymrrodowych Targów 5*ewwrtMlćie*’

Spór 
o garaże

Zwracamy się z uprzej­
mą prośbą o pomoc w 
wyjaśnieniu następującej 
sprawy:

Od kilku lat (od 1972 r.) 
DZBM nr 2 przez ADM 
nr 7 usiłuje nas wyrzucić 
dosłownie na ulicę z ga­
raży blaszanych postawio­
nych przy ul. Goszczyń­
skiego w Gdańsku. Gara­
że te zostały usytuowane 
w miejscu wskazanym 
przez ADM nr 7, nie ko­
lidującym z żadnymi prze­
pisami o lokalizacji tego 
rodzaju obiektów. Za 
użytkowanie tego placu 
każdy z nas opłaca czynsz 
w ustalonej przez ADM 
wysokości. Chcąc się pod­
porządkować ostatnim żą­
daniom DZBM, większość 
z nas wystąpiła o przy­
dzielenie innego miejsca 
pod budowę garażu. Nie­
stety — bezskutecznie. Za­
miast przydziału lokaliza­
cji, otrzymujemy zatruwa­
jące nam życie nakazy 
natychmiastowego opusz­
czenia tego miejsca i zde­
montowania garaży.

Nie rozumiemy kilku 
spraw; czy dorobek w po­
staci samochodu z urzą­
dzeniami koniecznymi do 
jego konserwacji i na­
praw, może być sensownie 
narażony na zniszczenie? 
Czy DZBM nie ma obo­
wiązku potraktować za­
gadnienia bardziej wni­
kliwie, to znaczy dać nam 
wyjście z sytuacji w posta­
ci innego miejsca na po­
stawienie garaży, a do 
czasu przydzielenia pozo­
stawić nas w spokoju na 
obecnym miejscu?

Czy pomyślano e tym, 
te samochody usunięte z 
garaży usytuowanych na 
uboczu, zostaną postawio­
ne pod okna bloków mie­
szkalnych, na podwórza, 
gdzie będą zatruwały at­
mosferę ludziom podczas 
normalnej eksploatacji i 
ewentualnych napraw, czy 
regulacji silników?. Cie­
kawi jesteśmy, czy ktoś z 
kompetentnych osób wy­
dających powyższe decy­
zje pomyślał e tym aspek­
cie tego sagadnlenła?

Pragniemy jeszcze de* 
te '.ejtpęyoi

nym środkiem regenerują­
cym powietrze między in­
nymi ze spalin samocho­
dowych jest zieleń. Tym­
czasem korony drzew o- 
bok naszych domów zo­
stały definitywnie i „rów­
no” obcięte (na zapleczu 
bloków mieszkalnych przy 
ul. Kartuskiej od nr 96 do 
112), a tam niestety ilość 
samochodów parkujących 
na podwórzach powięk­
szy się.

Prosimy Cię Szanowna 
Redakcjo o wyjaśnienie 
tych spraw, bo mimo 
wszystko mamy nadzieję, 
że „ktoś” jeszcze umie 
myśleć o dwóch stronach 
medalu, że są ludzie, któ­
rzy zwracają również uwa­
gę na sprawy poszcze­
gólnego człowieka.

Lech Siejkowski
Henryk Groszek
Bogusław Kozłowski

OD REDAKCJI. Dodać tu 
jeszcze wypada, że w 
miejscu obecnego usytuo­
wania garaży była w po­
łowie ub. r. specjalna ko­
misja. Orzekła ona, że po­
stawione na uboczu gara­
że nikomu nie przeszkadza­
ją, a ze względu na fakt, 
że wszystkie są metalowe 
— nie stanowią również 
zagrożenia pożarowego. Ich 
właściciele przyjęli to 
oświadczenie z ulgą i na- 

. dzieją, że sprawa została 
definitywnie zakończona. 
Bowiem już przedtem były 
próby likwidacji tych ga­
raży. Zainteresowani wska­
zali więc dawnemu DZBM 
nr 2 z ul. Powstańców War 
szawskich 23, a obecnemu 
Przedsiębiorstwu Gospo­
darki Mieszkaniowej — dwa 
miejsca na ewentualne 
przenosiny. Jedno z nich 
usytuowane było przy ul. 
Zakopiańskiej, drugie vre 
wnękach między blokami 
u zbiegu ul. Kartuskiej i 
Malczewskiego. Spotkali się 
% odmowa przydziału im 
tej lokalizacji, po czym... 
w 1974 r. tam właśnie zbu­
dowali sobie garaże inni 
zmotoryzowani, nie zawsze 
mieszkający w najbliższym 
sąsiedztwie.

Wszystkie te posunięcia 
DZBM świadczą chyba o 
braku długofalowego pla­
nu działania i lekceważe­
niu swoich płatników. O- 
mawi&ne dziś garaże przy 
ul. Goszczyńskiego to nie 
„dzikie” budowle, ale In­
westycje wzniesione w 
miejscu wskazanym przez 
władze. Ich właściciele pła 
cą za te garaże czynsz. 
Próba bezwzględnego wy­
rzucenia ich na ulicę — 
tym bardziej po orzeczeniu 
wspomnianej już komisji — 
Jest nie do przyjęcia. Geza 
kujemy życzliwości w za­
łatwieniu tego sporo i mod 

awybtóeij odpowiedz*

Mieszkam w dzcasearbłęoJ* 
nie i od początku ukaza­
nia się Waszej gazety Je­
stem jej czytelniczką. W 
ubiegłym miesiącu w Urzg 
dzie Pocztowym w Turze 
spotkałam się z odmową 
przyjęcia opłaty na prenu­
meratę kwartalną „Dzien­
nika Bałtyckiego” i „Mło­
dego Rolnika”. Odmowę 
tłumaczono brakiem listo­

noszy. Proponowałam, że 
będę odbierać gazety sa­
ma, gdyż sądzę, że obecny 
brak listonosza nie będzie 
trwał wiecznie. Przy do­
brej chęci można było 
przyjąć opłatę i zgodzić się 
z moją propozycją.

Gertruda Deyna

11C1U ICUł
■1 »asy
i na od* 
1. Kłini-

Dojedżając codziennie do 
pracy tramwajem z saty­
sfakcją obserwowałem tem 
po budowy nowej 
wiodącej do portu 
cimku Gdańsk, ul. 
czna — Nowy Port.

Jeżdżąc nadal tą trasą 
widzę, że zapomniano o 
uporządkowaniu parkanów 
zdewastowanych przy bu* 
dowie drogi. Szczególnie 
natychmiastowego uporząd­
kowania wymaga betonowy 
parkan przy ul. Marynar­
ki Polskiej i narożnik ul. 
Wielopole.

Zbliża się sezon turysty­
czny i trasą tą będzie Jeź­
dziło jeszcze więcej tury­
stów krajowych i zagranic* 
nych. Dotychczasowy wi­
dok sprawia obiaz niedbal­
stwa, bądź co bądź 
godnej uwadze inwestycji 
miejskiej.

Gd a

Wcdpcumtol 
na krytykę

Ciągnąca się przez wicie 
miesięcy reklamacja p. Jo- 
zefy Witkowskiej w »pra­
wie mebli — bubli pro­
dukcji Bielskich Fabryk 
Mebli w Białej Podlaskie! 
została wreszcie, dzięki 
przychylnemu stanowisku 
Wojewódzkiego Przedsię­
biorstwa Handlu Meblami 
w Gdańsku, załatwiona de­
finitywnie. WPHM zaan­
gażowało rzeczoznawcę, któ 
rego opinia potwierdził* 
gąrzuty stawiane 

lientkę. Mebłe

ewto Jef
rrO
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Sopot — Łazienki Północne. Fot. W, Nieżywi ński

Codzienne kłopoty
mieszkańców Suehaniiia

Nowe. pachnące świeżą 
farbą mieszkanie jest ma­
rzeniem jeszcze wielu ">- 
sób. Ale wielu z nas zda 
już to uczucie szczęścia, 
gdy dzierży w ręku klucz 
do upragnionego mieszka­
nia. Dopiero oo przeprowa­
dzce, ochłonąwszy nieco i 
emocji - zaczynamy bacz­
niej rozglądać sie, bv stwier 
dzid ostatecznie ile dzielni­
ca, w której mieszkamy 
ma plusów, a ile minusów 

Tak też jest niewątpliwie 
w przypadku lokatorów nc 
wy eh mieszkań w-Suchani- 
nie. Świadczą o tym zresz­
tą liczne telefony i listy 
mieszkańców tego osiedla 
do redakcji, w których 
skarżą sie oni na brak side 
pów, na rozkopane ulice i 
na fatalna komunikacje Do 
d; er o do przeprowadzce o- 
kazało się, że do sklepów 
jest. i be-dzie jeszcze przez 
dłuższy czas daleko — b? 
n.p. zapowiadany pawilon 
handlowy, którv miał być 
już oddany do użytku, 
wciąż jeszcze jest w „fun­
damentowym stadium” Po 
prostu oo położeniu funda­
mentów (przy rogu ul. Kur 
pińskiego) jeszcze w grud 
nlu ub. r. — nie widać tu 
właściwie nikogo z ekipv 
budowlanej.

.Jeśli chodzi o dotychcza­
sowy'sklep znajdujący sic 
w pobliżu tej ulicy — rów­
nież i pod jego adresem 
jest sporo zastrzeżeń. Prze 
de wszystkim chodzi tu o 
złe zaopatrzenie w mleko 
oraz . w pieczywo. Mleka 
jest dowożone do >k>pu 
nieregularnie, a ponadto w 
sbvt małvch ilościach (nie

uwzględniono wcale faktu, 
że pare tygodni temu do 
nowych bloków przy ul. 
Kurpińskiego, na wzgórzu, 
wprowadzili sie lokatorzy) 
Kie ma nawet mowy, aby 
o godz. 14 czy 15, kiedy 
sporo osób vviTd< a z pracy 
a wyjeżdża do niej przed 

godz. 6. 3 wiec wtedy, kie­
dy sklep jest jeszcze zam­
knięty) można bvło dostać 
mleko Sklep nie orzyjmu- 
ie też zamówień na dosta­
wę mleka butelkowanego 
do domów Tak wiec chcąc
— nie chac. mieszkańcy no 
wych bloków Suchan in? 
muszą wozić codziennie 
mleko z centrum Gdańska

Podobnie ma sie sprawa 
z pieczywem: po południu 
nie można dostać już żad­
nych bułek a i śweży ehieb
— jak Jnforrrm1a jia.« czy­
telnicy — jest o tej porze 
rzadkością.

J«#t jeszcze sprawa roz 
kopów, które prowadzone
są —- zdaniem mieszkań­
ców Suchanina w sposób 
chaotyczny Cóż z tego. że 
na przykład Wojewódzkie 
Przedsiębiorstwo Robót Wc 
dociągowych żako ń c z y ł o
prace w stosunkowo krót 
kim czasie, jeśli potem nie 
ma kto rowów tych zasv 
pać? Tak jest z rozkopa 
nym odcinkiem dróg: orzv 
•biegu ulic Schuberta * 
Schumanna, w związku 7 
czym dojazd tą trasą auto­
busem do Wrzeszcza jest 
niemożliwy Z konieczność; 
trzeba w:er przesiadać sie 
vv Gdańsku Stad wiec proś 
ba mieszkańców Suchanm? 
o możliwie najszybsze .asy 
panie rowów (chodzi tu o 
mniej wiecej 200-m'e'trowy 
odcinek u zbiegu wspom­
nianych dw;óch ulic).

zd.

To i owo
TRZY NA RAZ?

11 bm., w godzinach 
popołudniowych, w śród­
mieściu Gdyni trzy znaj­
dujące się tam sklepy, z 
o rty k ui-ami elektrycznym; 
zamknęły podwoję. We, 
wszystkich trzech odbywa- j 
ło się... przyjęcie towaru.) 
Klienci odeszli .więc z i 
kwitkiem spod drzwi skle I 
pu przy ui. 10 Lutego, po I 
maszerowali na ul. Świę- j 
tajańską, by dowiedzieć I 
się z karteczki w witrynie, J 
że najbliższy sklep tej j 
branży znajduje się przy 
ul. 22 Lipca. Poniektórzy 
pospieszyli pod wskazany 
adres, ale i tam odbywa­
ło sie akurat „przyjęcie to 
waru”.

Mieliśmy już piegi re­
manentów i niekończą­
cych się remontów, plagi 
chorób personelu, teraz 
dołączyła się nowa: przy­
jęcie towaru. Coraz .czę­
ściej takiej treści informa 
ej* sootyka się na 
drzwiach sklepów przemy­
słowych w całym Trójmie- 
ście.

S.O.S. Z JASIENIA

Niełatwo jest żyć w Ja­
sieniu, miejscowości nie­
dawno przyłączonej do 
granic administracyjnych 
Gdańska. Niełatwo szcze­
gólnie ludziom chorym, 
którzy muszą korzystać z 
natychmiastowej pomocy 
lekarskiej Pogotowia Ra­
tunkowego'. Rzecz bo­
wiem w tym, że Jasień nie 
posiada automatu telefo­
nicznego. Ma natomiast 
dwa aparaty telefoniczne, 
z których teoretycznie moż 
na korzystać. Jeden z nich 
znajduje się w mieszka­
niu prywatnym, którego" ló 
katarzy przeważnie przeby 
woja o-oza demem, drugi 
w ośrodku zdrowia — 
odzie ? kolei wieczorem 
nie zezwala się na doj­
ście do telefonu „osobom 
postronnym". Nawet wów­
czas, kiedy — jak to się 
ostatnio zdarzyło - chcą 
one wezwać Poaoto^ne 
Ratunkowe do nagłego 
wypadku.

Jar

Przygotowania 
do jubileuszu miasta

W przyszłym roku Gdy­
nio obchodzić będzie 50- 
lecie nadania praw miej­
skich, toteż już rozpoczę- 

✓ 7rzyo -'a-n; je u 
Nlsuszu “erwszvm . - za­
powiadanych A/vdawmctw 
iustruiacvch dorobek mas 

to iest album . Gdvn c” 
opracowany orze? Morę 
Andrzeja Szvpo-wskich. 
Wrocławskie ..Ossoline­
um” wyda monografie 
Gdyni. Bedzie to naukowe 
opracowanie, przyaotowa-

skim ood kierunkiem pro­
rektora orof. Romana Wa- 
pińskieao.

Na terenach Targów 
Rybnych w nowo budowa 
nym pawilonie orzew d i 
się m. in, zorganizowane 
plenerowe' wvstowv rzeźby 
i w.vstowv plakatów 'ało 
szonveh na konkurs z o 
kazi 50-!ecic miasta. W 
1976 r„ zostanie odsłonie 
ty pomnik ; .oanteono . t cl z 
merzo1’ uruchom s e tzw. 
herbowa fontannę żnaiac 
orzvwiazonie advnian da 
sweao miasto można też 
spodziewać sie coontcimcz 
neao udziału w -eaf;zaci; 
czynów społecznych które 
uśw!*tnia jubileuszom -nh 
chody. Jar

Tow. Przyjaciół Sopotu
we własnej siedzibie

Założone 10 grudnie 
1974 r. Towarzystwo Przy­
jaciół Sopotu uzyskało od 
władz miejskich piękny kia 
sycystyczny dworek, będą 
cy pod koniec XVIII w; lei 
nią rezydencją Kajetana 
Sierakowskiego z Waple­
wa, znanego posła na 
Sejm Czteroletni i żarli­
wego obrońcy Konstytucji 
3 Maja. Dworek otoczony 
by! niegdyś wspaniałym 
narkiem, uchodzącym za 
;®dnq z głównych atrak­
cji kąpieliska. 1 obecnie 
przewiduje sie urządzenie 
czdobheqo ogrodu na 
orzvleaajacym do zabytko 
weqo budynku placyku o- 
•az na pobliskich skar- 
oach, porośniętych staro­
drzewem. Dworek znajdu­
je sie przy ul. Czyżewskie­

go 12. Od 1 kwietnia br. 
w pomieszczeniach dwor­
ku czynne jest codziennie 
w godz. 10—17 (w soboty 
od 8 do 15) biuro TPS 
Tu miłośnicy Sopotu mogą 
zapisywać się na człon­
ków towarzystwa, zgłasza­
jąc równocześnie udział w 
pracach którejś z sekcji, 
zależnie od zainteresowań. 
Organizuje się sekcje; a) 
■ozwoju miasta i ochrony 
środowiska, b) historycz­
no - dokumentacyjną, c) 
propagandową - wydawni 
cza i d) kultury.

O informacje o pracy 
towarzystwa można rów­
nież zwracać sie telefoni­
cznie ood nr 51-07-56 w 
Godzinach urzędowania 
biura.

Sygnały 
i odpowiedzi

31-^517
Od tarzech tygodni w łazien­

ce i w kuchni łeje się woda 
i sufitów, na ścianach poka 
zaly się zacieki, zamokły na 
wet przewody energetyczne 
raki «vgnal przek j /-ir nam lo 
katar mieszkania m T w 
klatce O przy ul. Pomorskie,' 
!i (Osiedle Młodych) - twier­
dząc że kilkakrotnie interwe 
niowąt w administracji osie- 
Ua, łeez dotychczas hezskute 
•/.nie.

Według zapewnień p A n drze 
ta Jurczyka, technika budow­
lanego w administracji (teł. 
>2-14-(il) lokator zgłosił o a- 
warii dopiero w dniu U bm. 
Wczoraj po południu skierowa 
no fachowców do mieszkania 
naszego czytelnika, jesi wiec 
nadzieja, że szybko awaria 
'»sta nic zlikwidowana

Również z ul. Pomorskiej te­
lefonowano do nas z prośbą 
o pomoc w... uporządkowaniu 
klatki schodowej w budynku 
nr 82, ki c. Administracja 
domu poinformowała nas. że 
istotnie w ostatnich dniach 
klatka nie była sprzątana 
gdyż doizorczynj chorowała, a 
'rudno jest znaleźć zastępstwo. 
Wczoraj już ponoć schody zo­
stały zamiecione, śmieci usu­
nięte.

A swoją drogą dziwi nas. 
dlaczego lokatorzy sami nie 
zwracają sie w podobnych 
sprawach do administracji, tyl 
ko do redakcji. Już wielokrot 
nie pisaliśmy na ten temat, 
prosząc czvteiniköw, by nie 
traktowali ..Dziennika” jako 
pierwszej — raczej jako „ostał 
nia” instancję to znaczy by 
przed zasygnalizowaniem nam 
takieś sprawy naprzód zwrócili 
się do odpowiednich instytu­
cji: administracji budynków’
mieszkalnych przedsiębiorstw 
komunalnych handlowych itp 
Dopiero wówczas gdy wyczer­
pią się wszystkie możliwości 
interwencyjne chętnie posta 
ramv sic pomóc w kłopotach 
\rie możemy jednak załatwiać 
wszystkich drobnych spraw 
za czytelników...

Na zakończenie prośba do 
GPBM w Gdańsku: zwracamy 
się w imieniu lokatorów bu­
dynków przy ul Baczyńskie­
go we Wrzeszczu (Kolonia U- 
roda) o przyśpieszenie prac 
elewacyjnych w domu nr 8. 
Od lutego stoją tu bezczynnie 
rusztowania stanowiąc obec­
nie miejsce zabaw okolicznej 
dzieciarni. w każdej chwili 
zabawy te mogą zakończyć 
się tragicznym w skutkach 
wypadkiem. Kto wówczas po­
niesie konsekwencje niezabez- 
oieestenia rusztowań i znaj­
dujących się dookoła bloków
■leb« iopoi

Dziś jak zwykle, przyjmu­
jemy sygnały w godz. 10—12.

Sesja MRN 
w Gdyni
22 bm. o godz, 12 w 

sali obrad MRN w Gdyni 
orzy ul. Czołaistów odbę 
dzie się sesio Mteiskiei 
Rady Narodowej. No oo- 
'zadku dziennym omówie­
nie planów zaaosoo-daro- 
Wania możliwości rozwo­
ju przestrzenneao oortu 
założeń oroaramu dzia 
tania Urzędu Mieiskiea-o. 
w, zakresie estetyzaci 
miasta oraz sprawozdam* 
z wykonania olanu soo- 
leczno-aosoodarczego i 
budżetu za rok ub'eqfv.

Na marginesie koncertów 
Chóru Stuligrosza
Dwukrotni* po brzegi wy­

pełniona sala POiFB w .Gdań 
sku na koncertach. Chóru 
Chłopięcego i Męskiego Pań 
stwowej Filharmonii w Pozna 
niu pod dyrekcjg Stefana 
Stuligrosza było dowodem, 
że śpiew chóralny na Wy­
brzeżu posiada wieiu zwe- 
lenników. „Poznańsfr * sło­
wiki” nie wymogoja cklamy 
ani cenzurek. Stanowią dla 
siebie odrębną klasę zespołu, 
zyskały uznanie najbardziej 
kompetentnych czynników w 
kraju i za granica. Sg kon­
tynuatorami bogatych trady­
cji naszej kultury muzycznej 
i w swych artystycznych wę­

drówkach p© świecie przed­
stawiają cappella najcelniej 
sze dzieła muzyk, polskiej - 
ze szczególnym uwzględnie­
niem zabytków dawniejszych 
epok.

Ich koncerty, na które przy 
jeźdżało autokarami młodzież 
z odległych, stron naszego 
województwa, były wydarze­
niem poważnej miary. Posia­
da to tym większe znaczenie 
ż* z dniem 20 bm. Kura­
torium Okręgu Szkolnego 
Gdańskiego organizuj® prze­
glądy zespołów chóralnych, 
orkiestrowych i wokalno-in­
strumentalnych. działających 
w wielu szkołach. Na tle tych

imprez można się będzie 
przekonać, którzy dyrektorzy 
szkół dbają a kulturę muzy­
czną młodzieży, a dla których 
program wychowania muzy­
cznego jest tylko martwą li­
tera.

Ta dziedzina od wielu lat 
czeka na uzdrowienie. Są 
całe pałacie kraju, w których 
szkoły na odcinku muzycznym 
;dą samopas, praca leży od­
łogiem. Małgorzata Komoro­
wska pisała w „Kulturze”: 
„W 26 144 szkołach podsta­
wowych w kraju pracuje za­
ledwie 5972 nauczycieli, przy 
gotowanych do prowadzenia 
lekcji wychowania muzyczne

Wiosna
w trójmiejskich sklepach

Wiosna „wkroczyła” w 
tym roku stosunkowo wcze 
śnie do trójmiejskich skle­
pów tekstylno - odzieżo­
wych. Już od kilku tygod­
ni wybrzeżowy handel pro­
ponuje swym klientom sze 
reg atrakcyjnych ' — mod­
nych w kroju i kolorze, a 
przy tym niedrogich okryć 
: tkanin wiosennych. Tego 
roczna moda znów poleca 
nam ołaszcze prochowce. 
Jeśli chodzi o prochowce 
dla pań — płaszcze te mo 
dne sa o długości za kola­
na. Sa to prochowce z ela­
nobawełny we wszyst­
kich odcieniach beżu i brą­
zu. Okryć takich sklepy

MjCaWkf
TROCHĘ WODY

Nie „cierpimy" wprawdzie 
na nadmiar wody, ale niczym 
nie uzasadniona jej zbytnio 
oszczędność może irytować. 
Tym bardziej irytować - jeśh 
sc? racje niezbicie przemawia 
iące Przeciwko tej oszczęd 
ności. Przykładem tego może 
być ulico Ogar na w Gdań 
sku, na która od kilku ty go 
dni skierowano cały ruch ko­
łowy z al. Leningradzkiej. Ła 
iwo sobie więc wyobrazić, He 
kurzu unosi się w ciągu każ 
dego dnia w tej wąskiej uli 
:y. Kurz wdziera się do mie 
szkań domów stojących ściśle 
no obu jej stronach.

Narzekań mieszkańców jest 
więc sporo. A przecież sytua 
cję tę (wszyscy rozumieją, że 
skierowanie ruchu kołowego 
na jakiś czas na ul. Ogarną 
wynikło z istotnej potrzeby 
można by poważnie złagodzić 
przez polewanie jezdni wodo 
przynajmniej dwa razy dzień 
nie: rano i wieczorem, a więc 
wtedy, kiedy jest mniejszy 
ruch.

SZAFA - KOŚCIĄ 
NIEZGODY

Chodzi tu o szafę, sporych 
zresztą rozmiarów, wstawiona 
bezprawnie przez jednego z 
‘nkatorów we wnękę no VI 
nietrze, spełniającą do nie 
dawno role wózkami. Wnęki 
wófkarnie są także na innych 
'iefrach domu nr ?9 B orzv 

■il Bema w Gdyni, ale wyko 
rzvstywane są zgodnie z prze 
moczeniem: stoją w nich wóz 
ki drierdece, 'owerki i hulaj
nerii.

Dlaczego więc administra 
cło Morskiej Saóldzieln) Mie 
szkaniowei, do której fen don 
należy, nie zareanowoło ie 
errze na bezprawne mięcie 
prze7 iedneno z lokatorów 
niezbędnej tu wózkami?

z.d

Okolicznościowe 
spotkanie 

w sopockim MPGKiM
Rocznica wyzwolenia Trój 

miasta : zbliżająca się 3(- 
rocznica zwycięstwa nad fa 
szyzmem stały sie okazja 
do zorganizowania w sopo 
ckirn Miejskim Przeds. Go> 
podarki Komunalnej , Ma 
szkaniowej spotkania załóg 
z przedstawicielami Wojska 
Polskiego. W imprezie tej 
zorganizowanej staraniem 
Zarządu Zakładowego LOK 
ora? rady .zakładowej wziął 
udział uczestnik walk o 
Wał Pomorski Jozef Zarań­
ski.

W czasie spotkania od­
była się m. in. zgaduj - zga 
duła poświecona tematyce 
wojskowej i problemom 
Trójmiasta. Jej zwycięzca­
mi zostali: Teresa Kucz- 
marska. Mieczysław Ryeb­
net i Bogda» Baszczewski.

go. W 20 tysiącach szkól 
godziny przeznaczone na ten 
przedmiot sg najzwyczajniej 
zmarnowanym czasem”, ...gdyż 
zamienia się te godziny na 
naukę innych przedmiotów, 
względnie przydziela się na­
ukę tego przedmiotu różnym 
nauczycielom dla dopełnie­
nia ich ętatów chociaż ni® 
posiadają oni muzycznego 
przygotowania. To Samo z 
wielką troską omawia „Życie 
Literackie” z 6 marca br.

„Sztandar Młodych" z 4 lu 
tego br. referując przebieg 
posiedzenia sejmowej Ko­
ni sj i Kultury i Sztuki w śpro 
wie upowszechnienia muzyki, 
pisał: „Mamy wybitnych kom 
ptfzytorów, liczną kadrę wy­
konawców, ; rozbudowaliśmy 
szeroko sieć instytucji muzy­
cznych, kosztem dużych na­
kładów rozbudowano sieć 
szkolnictwa muzycznego (ale 
dorobek ten).,, nie powinien 
osłaniać niedomagać w dzie 
dżinie niedostatecznego je­
szcze udziału szkolnictwa 
ogólnego .w popularyzacji 
muzyki”.

Gdańska, Gdyni i Sopotu 
otrzymały już 22 tys, sztuk, 
a rozmiary uwzględniając 
sylwetki szczupłe, średnie 
i teższe. Dla pań o. sylwet­
ce pełnej sklepy posiada­
ją sporo pięknych płasz­
czy z krempLiny w mod­
nym obecnie kolorze brą­
zowym.

Wśród płaszczy męskich 
i chłopięcych także królu­
ją prochowce (z elanoba­
wełny) w kolorach: beż. 
brąz i granat. Część płasz­
czy ma długość dotychczas 
przyjętą, a więc przed ko­
lana. zaś pozostałe, to o- 
krycia o długości 3/4:

Więcej niż w roku ubie­
głym mamy w sklepach 
spodni z tkanin sztywniej­
szych, w tym z texasu i 
welwetu, a więc raczej 
sportowych. Jest ich sporo 
nie tylko dla młodzieży, 
ale również dla pań i pa- 

•nów
Z innych. ubiorów spor- 

t o wy ch. pro p o n o w an yc h
przez sklepy Wojewódzkie­
go Przedsiębiorstwa Tek­
stylno - Odzieżowego, są 
już w sprzedaży wiatrów­
ki i skafandry męskie i 
chłopięce z texasu i wel­
wetu oraz — nowość — 
zamtxu (tkaniny bawełnia­
nej. łączonej ze sztucznym 
włóknem) Dla pań przewi 
dziano wiatrówki z texasu

zamtxu. głównie w kolo­
rach beżowych.

Z ubiorów wiosenno-let­
nich typu turystycznego 
na uwagę zasługują tzw. 
komplety turystyczne — 
spodnie i bluzy — z texasu

arizońy (lekka tkanina 
typu elanobawełna). Prze­
stały natomiast już być 
no dne ajaksy — spodnie

bluzy cieniowane w ko­
lorach lila, czy fioletu. 
Komplety turystyczne ma- 
ią ładny, modny krój, a

dostać je obecnie można w 
kolorach niebieskoszary m 
i beżowym.

WPTO — już % myślą o 
sezonie letnim — organizuje 
giełdę sukienek i wdziane« 
letnich dla pań i dziewcząt. 
Odbędzie się ona 22 h.n. w 
kawiarni „Dominikańska” w 
Gdańsku (początek imprezy 
—_ godz. 11). Na giełdzie dzię- 
więc modelek zaprezentuje 
100 wzorów sukienek i wdzia 
nek oraz kostiumy kąpielo­
we i komplety plażowe

Giełda organizowana jest 
dla odbiorców detalicznych 
— kierowników sklepów 
branży odzieżowej. Zamó­
wione przez nich towary - 
jak informuje nas p. Alma 
Ratajczak z działu techniki 
handlu WPTO —■ znajda sie 
w sprzedaży już w przyszłym 
miesiącu.

I jeszcze informacja, która 
zainteresuje głównie miesz­
kańców Przymorza. WPTO 
otworzy w najbliższym cza­
sie nowocześnie urządzony 
sklep tekstylny na Przymo­
rzu przy ul. Opolskie! 3. 
Duże pomieszczenie sprzedaż 
ne (n powierzchni 224 m 
kw.) jest gotowe, pracują tu 
już stolarze. ustawia się’ 
regały, trwają roboty zwią­
zane z wyposażeniem skle 
pu. Tak więc z końcem 
kwietnia mieszkańcy Przy­
morza otrzymają piękny 
sklep w którym nabywać 
będą mogli wszystkie arty­
kuły tekstylne niezbędne 
przy wyposażaniu nowych 
mieszkań. W sprzedaży zna' 
dą sie więc dywany, firan 
ki. tkaniny dekoracyjne / 
jedwabiu i wełny. koce. elt-. 
ganckie pledy oraz bielizną 
pościelowa — biała i koloro­
wa.
Będzie to jeden z nielicz­

nych jeszcze sklepów w 
Trój,mieście, posiadających 
komorę do dostaw noc­
nych. Zaopatrywanie skle­
pu w nowe towary odby­
wać się więc będzie nocą 
przez zaplecze — tak, że 
sprzedaż w ciągu dnia 
trwać będzie bez zakłóceń 
W oknie nie ujrzymy wię ■ 
wywieszki: „Ślep’ nieczyn­
ny z powodu przyjęcia to­
waru”.

Z. I».

Byli tu 
od początku...
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biorstwa Wodociągów i ) 
Kanalizacji dużym uzna- N 
niem cieszy się 15-osobo- ^ 
wa brygada eksploatacji ^ 
sieci kanałowej, którą kie 
ruje brygadzista WŁADY- ) 
SŁAW KOZŁOWSKI. Staż S 
pracy W. Kozłowskiego za ; 
liczą się od 1945 r„ był ? 
on wówczas jednym Ż ś 
pierwszych członków zało- ś 
gi przedsiębiorstwa, jnicja ) 
tor czynów społecznych i ) 
współzawodnictwa, odzna- ? 
czony wieloma odznakami ^ 
honorowymi i Srebrnym )

Jednym z najlepszych 
brygadzistów gdyńskiego 
oddziału Wojewódzkiego 
Przedsiębiorstwa Wodo­
ciągów i Kanalizacji jest 
elektryk ZBIGNIEW MO- 
fYŁEWSKI, pracujący tu 
od wyzwolenia Gdyni, od­
znaczony m. in. medalem 
30-lecia PRL.

Ceniony w zakładzie 
brygadzista znany jest ca 
łej załodze ze swoich po­
mysłów racjonalizatorskich.
I tak np. wprowadzone 
przez niego zmiany w u- 
kładzie zasilania i pomia­
ru zużycia energii elektry­
cznej w hydroforze przy­
niosły przedsiębiorstwu po 
nad 503 tys. zł oszczęd­
ności.
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Krzyżem Zasługi, odpowie \ 
dzielny jest za największy S 
rejon Gdańska: dzielnicę^ 
Wrzeszcz. ^

* . . ss
S

W adańskim 
Wojewódzkiego

oddział«
Przedsię-

29
skim 
czyszczenia

lat pracuje w Miej- S 
Przedsiębiorstwie O- (

Gdyni

Dla gdańskich socjologów 
ad spraw kultury nasuwa 
się wdzięczny temat do roz­
pracowania: jakie sq przy­
czyny tego?

Szkoła może i powinna 
w tym kierunku działać po­
przez uczciwe realizowanie 
obowiązującego programu na 
uki wychowania muzycznego, 
a rzeczą nadzoru pedagogi­
cznego jest szukanie sposo­
bów rozwiązywania istnieją- . 
cych trudności kadrowych. W 
obecnym stanie nawet naj­
bardziej ofiarni wizytatorzy 
- metodycy (także ich nie 
me w każdym powiecie) nie­
wiele mogą zdziałać, nie ma 
jąc pełnej obsady nauczy­
cieli muzvköw.

Chóry szkolne i zespoły 
instrumentalne, to praca go­
dna najwyższej pochwały 
dla prowadzących je nauczy­
cieli, ale wymaga bna zdro­
wego podglebia, a jest nim 
metodyczna realizacją obo­
wiązującego programu wy­
chowania muzycznego we 
wszystkich klasach szkoły 
ogólnokształcącej.

ROMAN HEISING

KOR )
{ NEL BADZIĄG,. Brygadzi- \ 
S sta, monter samochodowy S 
^ o wysokich kwalifikacjach ^ 
S zawodowych, jest wzorem S 
^ zdyscyplinowania, obo- \ 
^ wiązkowości i ofiarność

( Zdobył sobie sympatię ko 
^ lęgów 1 uznanie kierow- 

zakładu. Posiada ^
odznaczeń, wśród : 

Kawalerski Or- ^ 
Polski.

( ni etwa 
^ wiele 
\ nich Krzyż 
^ de:u Odrodzenia

Cof gdzie

i
GDANSK, Teatr „Wyfo-ra*-

że”, Porwanie Sabinek, g. 18. 
Biała Sala Ratusza Giowno- 
miejskiego Aptekarz, g. 20. 

SOPOT. Kameralny, niecz. 
GDYNIA, Muzyczny, Mada­

me Sans Gene. g. 19.15. Dra­
matyczny, Ballada o tamtych 
dniach s 19 (Dorn Harcerza 
w Gdańsku). Miniatura — 
Baśń o Emilianie, g. 9.30. 11.30 
(szkolne).

11 iipmaiiiwniWMwiiMuzea I
W Gdańsku Narodowe, godz.

10—13; Morskie, g. i-o—16: Hi­
storii Miasta Gdańska, godz. 
10—16; Archeologiczne, g. U— 
18; Patac Opatów w Oliwie, 
godz. 9—15.

W Gdyni Oceanograficzne i 
Akwarium Morskie, g. 11—18.

W Helu Rybołówstwa, g. 
10—17.

W Malborku Zamkowe, g. 
9—15

W Kwidzynie Zamkowe, g. 
9—15.

W Sztutowie Stutthof, g. 8— 
-15

W Sztumie, Powiśla, g. 8—is. 
W Pucku. Etnograficzne —

niecz.
We Wdzydzach, Kaszubski 

Park Etnograficzny, g. 10—17.
W Elblągu, g. 10—16.

k«na 1
GDAŃSK. Leningrad, No, 1 

co doktorku, USA, bez ogc., 
g. 10. 12.30; Ziemia obiecana,
poi., od 15 1., g 16 19.30. Ka­
meralne. Leśny patrol, radź., 
bez ogr.,. g. 16: Ostatni nabój, 
rum., od 15 1., g 17.30 , 20.
Kosmos, Deps, jug.. ód 15 1,, 
g. 16 • Walet karowy, USA, od 
15 1., g. 18; Złoto dla zuchwa­
łych,- USA, bez ogr.. g. 30. 
Drukarz, niecz. Gedania Y-17, 
bułg., od 15 1-, s.. 16; Tora, 
Tora. Tora. USA od 15 1., g. 
18. Piast. Safari, 5000. jap., bez 
ogr. s 16.30; Mgła nie ukryje 
zdrajcy rum. od 15 1„ g. 19. 
Przyjaźń. Na krańcu świata, 
austr.. od 18 L, g. 15.30. 17.45,
20. Watra _ Dom Harcerza,
niecz. Żak — Studyjne, pier­
wsza spokojna noc. wł.. od 
18 lat., 2 1:5 45. 18. 30.18.

WRZESZCZ, Bajka. nicest. 
Znicz, Aresztuję cię przyjacie 
Ul. ang. od 15 L, g. 16, 16. 
20. Tramwajarz, Gappa jap., 
bez ogr, g.. 16: . Dziewczyna
inna niż wszystkie, ang., od 
1.8 1,, g. 13. 20 Zawisza. Czło­
wiek z cudzym mózgiem, fr.. 
od 15 i., g 16 18 20

OLIWA, Delfin — Ojciec 
chrzestny. USA. od 18 1., godz. 
16. 19.

NOWY PORT, 1 Maja,
śiiwego Nowego Roku. fr.. od 
18 !.. g 16, 18. 20.

SOPOT. Bałtyk — Ziemia 
obiecana, poi., od . is 1., *.
16, 19,30. Polonia, szukam czło 
wieka radź. bez ogr., g. 15.30, 

■17.45. 20
GDYNIA. Warszawa, To ja 

zabiłem poi., od 15 1., g. ló; 
Ziemia obiecana 'poi., od 15 1., 
g, 13 18. 19.30. Goplana, Ko­
niec wakacji poi. bez ogr., 
g. 12.30: Och. jaki pan szalo­
ny ang.. od 15 1., a. 10 15,3.0,
17 30: Układ. USA od 18 1.,
2. 20. Atlantic —,- Studyjne,
Druga twarz, ojca chrzestnego, 
wł., od 15 1., g. 15.30, 17.30,
19.30.

ORŁOWO, Neptun. Przygody 
małego B-imbo rum. bez ogr., 
g. 15.30: numtnacja, poi., od
15 l., g 17.30 19.30.

GRABÓWEK, Fala, Złoto dla 
zuchwałych USA, bez ogr., 
g 15.30 18. 20.30.

CHYLONIA. Promień. Popie­
rajcie .swego szeryfa. USA, 
bez ogr., g. 15.30. 17.45: Bi-
'fins kwartalny, poi., od 15 1. 
g 20.

OBŁUŻE Marynarz, Mózg. 
fr., bez ogr, g. 17, 19.15

RUMIA, Aurora, Płonącą taj­
ga. radź., bez ogr.. g. 16. 18, 
20.

OKSYWIE. Mewa Konformi­
sta wł., od 13 1., t. 16 19.30.-

MALY RACK, Jagienka —
niecz -

WTOREK

PROGRAM LOKALNY

12.05—13.00 — W SAMO PO- 
TJDNTE, Wiadomości Wybrze- 

Ludziom godnym. Zespoły 
amatorskie przed mikrofonem, 
°artia w działaniu. 16.!5 —
Trybuna Wybrzeża. 16.50 —
ie światowej estrady ‘7 00 — 
"Tzeglad aktualności Wybrze­
ża. 17.15 — Ja i mój orzyia 
ńei Meegeren _ recenzia S 
Wilińskiego, 17.25 — Szczecińs­
kie popołudnie.

PROGRAM I

9.05 — Muzyka — Uwertury 
operetkowe. 9.30 — Radio Pra­
ga prezentuje. 9.45 — Rytmy, 
barwy, nastroje, 10.08 — Różne 
arie, różne głosy, 10.30 — „Jesz 
cze miłość” — fragm 21 pow 
B. Koguta. 10.40 — Jazz trądy 
cy.iny w Polsce. 1100 — Mo­
zaika polskich melodii 11.18 
— Nie tylko dla kierowców 
11.25 — Ćo słychać w świecie. 
11.30 — Koncert przed hejna­
łem. 12.25 — Gwiazdy francu­
skiej piosenki. 13:00 — Góral 
skie nuty, góralskie śpiewa­
nie. 13.15 — Rolniczy kwa

■£pn 
warto Iuifodzie^
• Dziś o godz, 18 w Klu­

bie GTPS kolejne spotkanie 
słuchaczy Społecznego Stu­
dium Fotograf icznego.
• Z powodu montażu wy­

stawy nieczynna dziś będzie 
czytelnia gdańskiego Klubu 
MPiK.
• Klub SSAK rozpoczął 

kurs tańca towarzyskiego I 
stopnia, zapisy w sekretaria­
cie — tel. 31-S6-43.
• „Malarstwo rosyjskie i 

ladaieckie” — to tytuł pre­
lekcji z przeźroczami, którą 
wygłosi dziś o godz 18 w so­
pockiej bibliotece przy ul. 
Dzierży ósUeigo « mgr Teresa 
2pbko.
• \\ Klubie Pan dziś o go­

dzinie 18 prelekcja dr w. 
Krzyżaniaka ,,rl>oi>ra\is współ 
czesnego cbiześcijauina”.

dr*a**. 1*.»* — Rytmy mło­
dych, audycja W, Pogranicz­
nego. 14.90 — Ze świata nau­
ki. . t.4.W — Melodię ludó w* 
starego i nowego kontynentu.

WTOREK 
PROGRAM I

8.0d — Adam Sangala —■ ode-. 
III filmu seryjnego TY 
CSRS — kolor

9.19 — Bel Am! — ode. 1.1 pJ. 
„Klotylda” — film ang — 
kolor

16.30 — Dziennik — kolor
16.40 — Dla dzieci: Baśni? mo­

jego dzieciństw:-,
17.10 — Na wielkim i małyns 

ekranie
17.40 — Studio Telewizji Młe- 

dycb
13.20 - „PANORAMA” — MA­

GAZYN INFORMACYJNY Z 
GDAŃSKA

18.40 — Przypominamy. radzi­
my

18.45 — Eureka — kolor
19.20 — Dobranoc —- kolor
19.30 — Dziennik — kolor
20.20 — Adam Sangala — od«. 

III filmu seryjnego TV CSRS 
— kolor

21.30 — Świat i Polska
22.15 — Co nam zostało * tych 

lat — Stefania Górska
22.40 — Dziennik — kolor

22.55 — Wiadomości sportowe
PROGRAM II

18.0« — 180 tys. kilometrów 
przygód — przez Meksyk

18.40 — Dla młodych widzów: 
Tylko dla zastępowych

19.20 — Dobranoc — kolor
; 9..’/i — Dziennik — koło;:
20.20 -r Miasta o sobie — Bp* 

ków
20.50 — 24 godziny
2.; .00 — Mistrzostwa świąt# w 

hokeju na lodzie Polaka — 
ZSRR

r Apteki ]
Kt II -.-r--»—

STALE OY2URT NOCNE 
w godz. 21—6

Apteka nr 21 — Gdańsk-Ortt- 
nia, ul Jedności Robotniczej 
111; ur 60 - Gdaftsk-Stogi, ul. 
Hoża .12: nr 4 - Gdańsk Nowy 
Port. ul Oliwska 33-4; nr 20 
— Gdynia-Orlowo ul. Boh. 
Stalingradu 68. Sopot, nr lS 
ul. Boh Monte Cassino 24.

STAŁE DYŻURY NOCNK 
ORAZ DZIENNE 

W NIEDZIELE I ŚWIĘTA 
Apteka nr 3 — Gdańsk,

al. zwycięstwa 35; nr 88 — 
Gdańsk al Zwycięstwa 49, 
nr 7 — Gdańsk - Wrzeszcz,
al. Grunwaldzka S3: nr 136
Gdańsk - Przymorze, ul Obr. 
Wybrzeża 2; nr 15 — Sopot, 
ul Boh. Monte Cassino 21; nr 
8 — Gdynia, ul. Śląską 42.

Informacje o dyżurach 
nych aptek pod nr tel. 418.

I Śipitale 1
OSTRY OYŻLE PEŁN'L\ł

Instytut Chirurgii z- Insty­
tutem Chorób Wewnętrznych 
AM w Gdańsku, ul. Dębdnki 7.* * *

Wojewódzka Poradnią Cho­
rób S k ó mo - W en er o log i czn y e h 
w Gdańsku ul Długa 84 85 
czynna cała dobę — oddział 
w Gdyni przy ul. 22 Lipca 44 
czynny w poniedziałki, wtor­
ki czwartki i piątki w godz. 
19—7.00.

POGOTOWIE RATUNKOWE
Gdańsk - Wrzeszcz nagłe 

wypadki tel. 41-10-00' zacho­
rowania i Inne zgłoszenia, 
telefon 32-36-14 i 32-39-24 993;
Gdańsk - dyżury oełni Przy­
chodnią Obwodowa przy al. 
Zwycięstwa we Wrzeszczu w 
godz 19.30 do 7 przez całą 
dobę w niedzielę i święta. 
Sa tu czynne gabinety: la­
ryngologiczny, pediatryczny, 
chorób wewnętrznych i sto­
matologiczny.

.* * *
Podstacja Oliwa, tej. 32-31-34

pełni dyżury w dni powszed­
nie od godz. 14.30 do 7,90. iw 
niedziele i święta czynna cai*i 
dobę.

TELEFON ZAUFANIA!
GDANSK — telefon 91-(HItOS 

■w godz i«—8
TELEFONY ALARMOWE 

KOMEND STRAŻY 
POLARNYCH

Gdańsk - Sopot — Gdyni# 
— Pruszcz Gdański — 998. ^

Reporter
zanotował

WYPADEK 
PODCZAS PRAC Y

Wczoraj ok. godz. 12 w 
Gdańskiej Stoczni Remon­
towej wydarzył się tragi­
czny wypadek. Podczas 
pracy na statku m/s „Wła­
dysław Jagiełło”, przy re­
moncie silnika, pękła sta­
lowa lina dźwigu. Oderwał 
się jeden z elementów, któ 
ry spadł j uderzył w gło­
wę obsługującego suwnicę 
42-letniego ALFONSA Z. 
Przewieziono go w stanie 
ciężkim do szpitala.

ŚMIERĆ NA DRODZE

W Chwaszczynie (powiat 
wejherowski), „Fiat” GP 
03-85. prowadzony prze* 
ZBIGNIEWA K„ na sku­
tek złych warunków atnu> 
sferycznych wpadł w po­
ślizg. Kierowca nie opano­
wał pojazdu, który zjechał 
na lewą stronę jezdni. Do 
szło do czołowego zderze- 
lia z nadjeżdżającym sa­

mochodem „Warszawa” ta­
xi GS 26-96. W wyniku wy 
padku śmierć na miejscu 
poniosła żona kierowcy 
Fiata” — IRENA K.. a 

prowadzący pojazd odniósł 
ciężkie obrażenia ciała. 
Fieżko ranny został rów­
nież nasażer „Warszawy” 
— ANDRZEJ G.

UKT)
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